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Rząd niebawem ogłosi stan wyjątkowy. — Demonstracyjny strejk 
we wszystkich wiekszych zakładach przemysłowych 


Depesze hołdownicze z okazji urodzin b. kajzera 


lania do tłumu i że policjanci używali STREJK DEMONSTRACYJNY. 


Berlin, 27 stycznia. 

Krwawe starcia między policją, a ko- 
munistami w Dreźnie, odbiły się głośnem 
echem po całym kraju. 

O wrażeniu, jakie one wywarły, 
świadczy zapowiedź wydania komunika- 
tu, wprowadzającego STAN WYJĄTKO 
WY, OGRANICZAJĄCY SWOBODĘ 
DEMONSTRACYJ, ZGROMADZEŃ I 
PRASY. 

Prasa prawicowa domaga się natych- 
miastowego rozwiązania partji komuni- 
stycznej. 

W związku z zajściami w Dreznie, od- 
było się specjalne posiedzenie sejmu sas 
kiego, na którem posłowie komunistycz- 
ni i socjal-demokraci, ostro atakowali 
zachowanie się policji, 

Przedstawiciele komunistów z całą 
stanowczością stwierdzili, iż strzały pa- 
dły najprzód ze strony policji, 

Minister spraw wewnętrznych przed- 


stawił przebieg zajsć w Dreznie, tłuma- 
cząc policję, przyczem wskazał, iż wo- 
góle nie wydawano policji rozkazu strze 
EEREE DZT O 
Prasa francuska 
o stanowisku Anglji w sprawie 
długów 
Paryż, 27 stycznia. 

Prasa paryska życzliwie omawia od- 
powiedź angielską na zaproszenie do wy 
słania do Waszyngtonu delegacji na kon 
ferencję w sprawie długów. Pisma z za- 
dowoleniem zaznaczają, że Londyn ro- 
zumie konieczność ogólnego uregulowa- 
nia sprawy długów. Według „Le Jour- 
nal" Londyn usiłuje obecnie wciągnąć 
Francję do rokowań, Francji nie wypa- 
da teraz zejść ze stanowiska wyczekują- 
cego. Musi ona czekać, aż Ameryka zro 
zumie, że jakiekolwiek ażne  załat- 
wienie tej sprawy jest niemożliwe 
Francji. 


bez 


Rewolucjoniści 
,hiszpańscy 


przygotowują się do nowych 
wystąpień 
Paryż, 27 stycznia. 
W ulotkach, rozrzuconych przez re- 
wolucjonistów w Sewilli, a omawiają- 
cych ostatnie ruchy  rewolcjonistów w 
Hiszpanii, konferencja pracy stwierdza, 
że nie wyrzeka się jeszcze swej działal- 
ności, rezerwując nadal swe siły do no- 
wej walki, która rozpocznie się już wkrót 
ce. 
Anarcho - syndykaliści zastosują 
wszystkie środki, jakiemi rozvorządza- 
lą. 


Ostateczne wyniki 


wyborów w Irlandji 
Londyn, 27 stycznia. 
Według ostatnich wiadomości, wy- 
niki wyborów irlandzkich przedstawiają 
się następująco: stronnictwo de Valery 
uzyskało dotychczas 44 mandaty, stron- 
nictwo  Cosgrav'a — 26, centrum — 4, 
mandaty innych stronnictw bez zmiany. 


broni palnej jedynie dla własnej obrony 


osobistej, 
Na znak protestu, wobec niesłycha- 


nego postępowania policji, masakrującej j miec, Wilhelma II, przewodniczący partji 
tłum, robotnicy wszystkich większych |niemiecko - narodowej, Hugenberg, imie 
przemysłowych _ PODJĘLI |niem swego stronnictwa wysłał do Doorn 


zakładów 


Berlin, 27 stycznia. | 
Z okazji przypadającej na dzisiaj 
74-ej rocznicy b, cesarza Nie- 


telegram hołdowniczy. 
Hamburg, 27 stycznia, 
W Getyndze wywołało wielką sensa- 
cję aresztowanie inspektora administra- 
cyjnego tamtejszego uniwersytetu, 0s- 
karżonego zdradę stanu. Bliższe szcze- 
góły trzymane są w tajemnicy. 


Japonia wystąpiła z Ligi Narodów? 
Poruszenie w genewskich kołach politycznych. — Rząd japoński do tej 
chwili oficjalnie nie zawiadomił bigi o swej decyzji 


Genewa, 27 stycznia, 


postanowił ostatecznie wycofać się z Li 


Z Londynu nadeszła wczoraj sensa-| gi Narodów. 


cyina depesza jednej z agencji 


praso- 
wych, która donosi z Tokio, że na ostat| stała do chwili 


Aczkolwiek wiadomość ta nie zo- 
obecnej oficjalnie po- 


niem swem posiedzeniu, rząd japońskiltwierdzona, jednak nie mniej wywołała 


Sord zamknal swe fabryki 


100 tys. robotników znalazło się na bruku 


LONDYN, 27 stycznia. 


Wielkie poruszenie wywołała tu wiadomość z Detrajt w Ameryce, że za- 
rząd zakładów Forda zamknął nagle na czas nieograniczony wszystkie zakła- 


dy swej fabryki samochodów, 


POZBAWIAJĄC PRACY 100 TYSIĘCY ROBOTNIKÓW. 
Zatarg, który spowodował ten lokaut, powstał na tle porzucenia pracy 


przez robotników w oddziale podwozi, 


którzy sprzeciwili się redukcji płac. 


Murzyni chcieli zatruć wszystkich białych 


zamieszkałych w kolonji: portugalskiej, Angola 


Paryż, 27 stycznia. 

W miejscowości Loanda, stolicy pro- 
wincji Angola, kolonji portugalskiej w 
Afryce, zachodniej, władze policyjne, 
prowadząc śledztwo w sprawie kilku ta- 
jemniczych morderstw, natrafiły na śla- 
dy bandy murzynów, liczącej około 50 
członków, którzy w swej kryjówce przy- 


a osoby zamarzły na Wileńszczyźnie 


W samem Wilnie wczoraj się ociepliło 


Wilno, 27 stycznia. 
Ostatnie mrozy były przyczyną kilku 
wypadków zgonów. 
Mianowicie podczas zwożenia drze- 
wa z lasów Mikołajewskich zmarł na 
śmierć 76-letni Sarewicz. 


Na drodze z Mołodeczna do Wołoży-| wał tylko 1 stopień C, poniżej zera. 


ną znaleziono zwłoki pewnego mieszkań 


Gzy Guilbaux był agentem niemieckim? 


. Sensacyjny proces w Paryżu? 


Paryż, 27 stycznia. 

W procesie Guilbaux przez cały 
dzień wczorajszy przesłuchiwano świad- 
ków, między innymi powieściopisarza Je 
rzego Duhamela, malarza Maurycego 
Flamincka i Wiktora Bascha, członka 
Ligi Praw Człowieka. 

Wszyscy świadkowie zeznawali, że 
Guilbaux nie był agentem niemieckim i 
nigdy nie pozostawał na żołdzię Rzeszy. 
Tę samą opinję wyraził _ deputowany 
Longuet, kolega szkolny Guilbaux, któ- 


gotowywali trucizbę dla zatrucia wody 
w Loanda i okolicy. 

Murzyni mieli na sumieniu wiele mor 
derstw, popełnionych na białych i za- 
mierzali za ocą zatrutej wody zgła- 
dzić całą ludność białą, A w 
prowincji Angola. 


ca wsi Lubin, a w powiecie  święciań- 
skim zmarzł na śmierć 64-letni włościa- 
nin, który dostał ataku św. Witta. 
Wilno, 27 stycznia. 
Dzisiaj w Wilnie temperatura rap- 
townie podniosła się, Termometr wskazy 


ry stanął jako świadek z własnej inicja- 
tywy. 

Następnie zeznaje p. Dorres twier- 
dząc, że przez atak, skierowany przeciw 
ko Guilbaux, chciano uderzyć. w pp. 
Malvy i Caillaux. Jednomyślne raporty, 
opracowane przez agentów, pozostają- 
cych dotychczas w ukryciu, są tylko 
elukubracjami i kłamstwem. Mają one 
tę samą wartość, co dokumenty, przed- 
sławione w swoim czasie w procesie 
Malvy i Caillaux. 


PEAP AAO 2 DAJ A T M m u | 


ona kolosalne wrażenie w kołach poli- 
tycznych. O wystąpieniu Japonii z Ligi 
Narodów krążyły już przedtem jakieś 
pogłoski, jednak nie przypuszczano, by 
decyzię swą powziął rząd japoński w 
tak szybkim czasie. 

Niewątpliwie w razie potwierdzenia 
wiadomości o wystąpieniu Japonii, na- 
stąpi doniosły zwrot w całej Światowej 
polityce i ukształtowaniu się stosunków 
między państwami, 

W pierwszym rzędzie nastąpi dalsze 
osłabienie stanowiska Ligi Narodów, 
która wskutek niemożności ingerencji 
na Dalekim Wschodzie już straciła wie- 
le autorytetu. 

W razie wystąpienia Japonii, Liga 
Narodów straci ostatecznie prawo inge 
rowania w sprawach Mandżurii. 

Należy zaznaczyć, że Japonia była 
jednem z pierwszych państw, które we 
szły do Ligi Narodów. 

Japonia decydowała w wielu waż- 
nych sprawach polityki międzynarodo- 
wej i posiadała nawet swego członka 
na stanowisku generalnego podsekre- 
tarza Ligi. 

Obecnie więc wystąpienie jej równa 
się pozbawieniu Ligi Narodów jednego 
z głównych jej filarów. 
Japonia wystąpiła z Ligi Narodów 
wskutek nieprzychylnego dla niej ra- 
portu komisji Lyttona w sprawie Man- 
dżurji. 

Czynniki oficjalne w Genewie nie za- 
bierają jeszcze głosu w tei sprawie. 


45 aptekarzy 
zamieszanych w aferę 
Zurych, 27 stycznia. 
W Zurychu wykryto wielką aferę, 
45 aptekarzy zostało oskarżonych o wy- 
dawanie narkotyków na nieważne, lub 
sfałszowane recepty. 


Niezwykła wichura 
w Trieście 


Triest, 27 stycznia. 
Od kilku dni w Trieście i okolicy pa- 
nuje niezwykle silny wiatr „bora”, które 
WO ako dochodzi do 130 kim. na go- 


ję, 

Naskutek „Bora" okręty nie mogą za 
winąć do portu, 

Na bardziej odsłoniętych rogach u- 
lic w Trieście przeciąśnięto sznury dla 
ułatwienia ruchu pieszego, 

Wiele osób zostało rzuconych przez 
wiatr na ziemię lub mury budynków i 
odniosło poważniejsze obrażenia. Tem- 
peratura wynosi 4 do 7 stopni poniżej że 
Ta, s 


EXPRE 


$$ KRAKOWSKI i 


MAŁ 


OPOLSKI 


100 wypadków 
odmrożeń 


zanotowano w dniu wczorajszym 


W związku z ślizgawicą, starostwo 
grodzkie wydało zarządzenie regory- 
stycznęgo traktowania dozorców, któ- 
rzy nie posypują chodników popiołem 
lub piaskiem. Już WEZOFAJ policja spi- 
sala większa ilość protokułów i nało- 
żyła doraźne mandaty karne na dozor 
ców i właścicieli domów, którzy nie 
przestrzegali odnośnych przępisów. 

W dniu wczorajszym zanotowało po- 
gotowie 100 wypadków odmrożeń, 


Zamach samobójczy 


Przed południem wezwano pogoto: 
wie na ul. Gertrudy Tunejkówny. W ce- 
lu samobójczym zażyła ona większą 
ilość lizoformu, 

Denatkę odwieziono d szpitala. 


DZISIEJ: DYŻUR NOCNY W APTEKACH 
P W KRAKOWIE. 


Rynek 22 „Pod Korona" — tel. 137. 
u 


Florjańska 15 „Pod Gwiazdą” tel. 100-31: 
UJ. Karmelicka 23 „Pod Opatrznością:* — tel. 


106-62, 

Aleja 29 List Warszawska”, ul. Dietla 
Nr 76 „Pod Antoiem' tel, 105-30. 

W PODGÓRZU wl. Kalwaryjska 27 „Pod 


Hygea", tel. 147-06. 


WYKŁADY POPULARNE „TOZU”. 
Dziś w sobotę, dnia 28 styczna r. b. o godz. 


6,30 więczorem w Sali Stow. Kupców przy ulicy 
Grodzkiej LI 43, — Dr. Haber; „Higjena jamy 


3 „KOŃ PAROWY” 
iragifarsa Adama Bunscha zostanie wprowadzona 
na scenę polską w dniu dzisiejszym w sobotę jas 


ko premjera krakowskiej eceny, w opracowaniu |który skazał Królika, 


CENTRALNY ODDZIAŁ REDAKCYJNY I ADM 
TELEFONY: REDAKCJA Nr. 171-50. ADMINISTRACJA Nr. 165-00. ='_ p? 
REDAKCJA przyjmuje intertśkntów od 11—1 przed południem | od 5—7 witezorez ADMINISTRACJA jaz | May 


ADRES TELEGRAFICZNY: „Ezprem flsstrowany”, Kraków, 


INISTRACYJNY 


) 


Echa tragiczńego wypadku samochodowego 


W dniu 29 sierpnia ub, roku autem 
osobowym jechał szosą przez wieś Suło- 
szowy pod Ojcowem major dyplomowa 
ny Tadeusz Wasilewski z Warszawy. 


ranną do szpitala do Krakowa, gdzie za- 
płacił za jej miesięczny pobyt oraz za 
pobyt matki, 


Wczoraj major Wasilewski stanął 


DLA CAŁEJ MAŁOPOLSKI: KRAKÓW. UL. PIJARSKA 4. 

od 6 rano — I W potud, i od 4—7 wieczorem, 
od 9 rano — 1 W potud. i od 4—1 wi 
KONTO P.K.O. Oddziału krakowskiego, Kraków 411-700 


Major Wasilewski przed sądem| 


'z0rem, 


Wegiel rozwożony 
PO miEŚG.G 


wolno sprzedawać tylka przed 
pałudniem 


Magistrat stoł. król. miasta Krakowa 
przypomina rozporządzenie wydane w 


Szosa była zatarasowana przez kolum- |przed sądem wojskowym, oskarżony o sprawie sprzedaży węgla kamiennego, 
ny wojskowe, za któremi jechały trzy nieostrożną jazdę, Sąd przesłuchał rów- drzewnego i drzewa opałowego sposo- 


furmanki, 


Gdy major Wasilewski ujrzał 


nież jako świadka 5-letnią Wandzię i dru 


już ;gą dziewczynkę, 9-leinią Marysię Szew- 
wolną przestrzeń, dodał gazu. Jednak w czyk. 


Po wyjaśnieniach rzeczoznawców, 


„bem rozwozu w mieście Krakowie. 
Rozwóz węgla odoywać się może 
jedynie w godzinaci od 7 rano do 12 w 


tej chwili wybiegły na szosę dwie dzie-|sąd pod przewodnictwem majora korpu- | południe. 


wczynki, z których jedna, 5-letnia Wan- 
da Śkwarnecka została uderzona wach- 
larzem auta. Major Wasilewski zawiózł 


| 


su sądowego Nuczkowskiego wydał wy- 
rok kak wokdający, 
Oskarżał prok. Mojżyszek. 


Ni G» WY UDAT BUREER 


Wędliniarnia Koszera "przy”wicy” 


poleca znakomite 
niskich — o liczne odwiedziny uprasza 


pod 


Grodzkiej (2 siwa „ŁA FOURCHETTE” 


rzekąski i pierwszzrzędne wędliny — po cenach 


ZĄRZĄD 


Krwawy napad na dom rolnika 


Sprawcom sąd wvmierzył kary więzienia 
W dniu 6 kwietnia 1931 roku zebra- apelację. 


ło się w Oclimanowicach pod Krako- 


wem kilku osobników, mieszkańców tej sądem apelacyjnym, który zatwierdził UCIECHA 
wsi, którzy na tle osobistych porachun-, wyrok pierwszej 
ków, napadli na dom Franciszka Dzie- trzem pierwszym oskarżonym 


dzica i pobili go, 

Wszyscy sprawcy pobicja, a więc 
Jan Królik, Franciszek i Bronisław 
Marchewka, Franciszek i Jan Kot, į Sta 
nistaw Lebrecht stanęli przed sądem, 
Marchewków i 


POW autor ze współudziałem reżyserii | Franciszka. Kota. na, 8 miesięcy. więzie+ 


uljteza Osterwy, w obsadzie zespołu 
Bednarska, Jaworska, Romowiez, Wawel 
towica, Karbowski, Mazanek, Mod 
Pągowski, Ruszkowski; Staszewski, Turski, Woż- 
„ Woźnik, Zaetrzeżyński. Oprawa malarska 
projskłu autora, znanego artysty malarza 


CHÓR ŻEŃSKI SEM. T, S, L, í MESKI „HEJ: 
NAŁ" w KOŚCIELE Św. AGNIESKI, 

W odnowionym już wewnątrz kościele garal- 

zonowym św, Agnieszki (ul, Dsetlowska 30) w nie 

dzielę, dnia 29 stycznia b. r. o godz. 12-ej chór 


żeński Sem. T. $. L i męski „Hejnał* przy Aka- 

demi! Handlowej, 60 osób, pod kier, W, P, Prof. 

Blochowej — wykona Nowowiejskiego Mszę Pa- 

storalną — Kolendy — organy W, P, Prot Wł. 

Mulesteśm, 

KONCERT KOLENDOWY CHÓRU URZĘDNI- 
KÓW MAGISTRATU 


od dyr. dr Józała Życzkowskiega będzie przez 
"Rozgłośnię krakowską transmitowany ze studja 
w poniedziałek, dnia 30 bm. o godz, 18-ej, 


rzewski, | nia. 


nia, a pozostałych po 4 miesiące wiezie- 
Od wyroku tego skazani zgłosili 


Wczoraj odbyło Się ta Sprawa przed 


karę do 7 miesięcy, a Janowi Kotawi 
do 6 miesięcy więzienia, z czego Poło- 
wę darowano im na mocy amnestii. 


tempa. Bronił-adw,-dr.-Aschenhrener, 
a powództwo cywilne wnosił adwokat 
Schoenwetter. 


Komendant sirolta gotoństiogo W Mchowo 


Program pobytu gen. Roski 
Jak iuż wczoraj donos'liśmy przy-'Bibljotekę Jagiellońską a o godzinie 12 


był do Krakowa gen. Jan Roska komen 
dant strzela w Estonii, powitany na 
dworcu krakowskim przez władze strze 


leckie i reprezentantów władz wojsko” | 


wych państwowych i komunalnych. — 
Gen. Roska zamieszkał w hotelu fran- 
cuskim. 

Wczoraj o godzinie 9-ej rano gen- 
Roska zwiedził saliny w Wieliczce oraz 


. Pomoc bezroboinym w Krakowie 


Przekazy żywnościowe na lutv 


Biuro Rejestracji Bezrobotnych przy 
nl. Jabłonowskich L. 19, wydawać bẹ- 
dzie przekazy żywnościowe na miesiąc 
luty w godzinach od 10-ej do 15-ej dla 
bezrobotnych, objętych liczbą rejestracji 
od 1—600 w dniu 30 stycznia, od 601— 
1200 w dniu 31 stycznia: od 1201—1800 
w dniu 1 lutego, od 1801—2400 w dniu 
3 lutego, od 2401—3000 w dnin 4 lutego, 
od 3001—3600 w dniu 6 lutego, a od 
3601 w dniu 7 lutego br. 

Wydawanie artykułów żywności, 
przydzielonych przez Wojewódzki K3- 
mitet Pomocy Bezrobotnym: rozpocznie 
się od dnia 4 lutego br. w sklepach Miej 
skiego Komitetu przy ul. Reteryka L. 19 
i % Kalwaryjskiej L. 8. (Fm. M. sadow* 
ski).. 

Przydział deputatów żywności dla 
bezrobotnych na miesiąc luty wynos; 
osoby samotnej: posiłek obiadowy wzgl 
deputat: 2 kg. mąki, trzy czwarte kg. 
mieszanki kawowej, trzy czwarty kg. 
tłuszczu. 2 kg. fasoli 1 20 dkg. mydła. 

Przydział dla rodzin: a małej (2—3 
osób): 4 kg. mąki rszennej trzy czwar* 
te uz mieszanki haw *wej, trzy czwarte 


+x cukru 1.5 ką. tiuszczn, 3 kg. tasol'. |dnie bież. tygodnia pod warunkiem. że! 


40 dkg. mydła. ? 
b) śred uj (4—5 osób): 6 kę. maki 
zenne} 1 kg- mieszanki kawowej, 1 
ie cukru, 2 kg. tłuszczu, 4 kg: fasoli, 


60 dkg. mydła. 

c) dużej (6 i więcej osób): 8 kg. mąki 
pszennej, 1 kg. mieszanki kawowej, 1,5 
kg. cukru, 2,5 kg. tłuszczu. 5 kg. fasoli 
oraz 80 dkg: mydła. Pozatem przydziela 


złożył wizyty gen. Łuczyńskiemu, wo- 
iewodzie Kwaśniewskiemu, 
dar, Prez. Belin'e-Prażmowskiemu, pre- 
zesowi dr. Kaplickiemu į mir. Naimskie- 
mu. O godzinie 13 podjał zen. Roska 
Zarząd Powiatowy śniadaniem w hg- 
telu Francuskim, a po śniadaniu zwie- 
dził Oleandry i Kopiec Kościuszki. O g. 
17-ej podjął gen. Roska Zarząd Okregu 
Strzeleckiego objadem w hotelu Fran- 
cuskim. Następnie zwiedził Świetlice 
strzeleckie: Szwadronu im. Beliny-Pra- 
żmowskiezo, oddziału żeńskiego P. Z. 
U. i oddziału Z. S. „„Orlęta*. O godzinie 
20 był obecny na przedstawieniu w te- 
atrze jm. Słowacziego. 

Dziś w sobotę dnia 28 b. m. od go- 
dziny. 9 — 12 zwiedzi gen. Raska: Wa- 
wel, Muzea: Narodowe j Czapskich. W 
poł. gen. Mond, pode mule znakomitego 


gen. Mon-| 


się w tygodniowych racjach chleb w gościa śniadaniem w Starem Teatrze. 
bochenkach po 2 kg. a to: samotnym PO | śniadaniu zwiedzenie trzech strzelnic. 
1 bochenku, rodzinie małej po 2 bochen- | o godźinie 16-ej obiad wydany przez do 
ki, średniej po 3, a dużej po 4 bochenki. |wódcę O. K. V w hotelu Francuskim. o 

Nadto otrzymają rodziny węgiel: po godzinie 18-ej będzie zen. Roska na za- 
100 kg. rodziny małe, a po 150 kg. To" |wodąch bokserskich w sali W. F, o go- 
dziny Średnie i większe. Wyjątkowo Sa- |dzinię 18.30 odwiedzi świetlicę A. O. Z. 
motni, pobierają deputat, otrzymają 
również po 50 kg. węgla. 

Bezrobotni w liczbie 300 osób, za- 
trudnieni za przydzielone im deputat; 
żywnościowe przy rozkopywaniu wa- 
łów pofortecznych przy ul. Grzegórzec- 
kiej ! przy niwelacji ulie Śląskiej i Pu- 
ławskiego. zwolnieni zostali w dniu 
wczorajszym z pracy na czas trwania 
silnych mrozów, przyczem p. Wicepre- 
zydent miasta dr. Klimecki, objeżdżając 
miejsca pracy, zarządził w porozumie- 
niu z P. Wojewodą, aby pracującym 
było wyiątkowo zaliczone wynagrodze- 
nie za pozostałe, a nieprzepracowane | 


21 raut u wojewody krakowskiego, 0 
godzinie 23 m. 55 odjeżdża gen. Roska 
n Zakopanego: 


Podziękowanie 


Imieniem własnemy, 


oraz imieniem Zarzedu 
jmy Wyznaniowej Żyd, w Tarnowie, składam 
|serdeczne podziękowanie W, P, Józefowi Mille- 
rowi, właścicielowi Konces, Biura Rewizyjnego 
dla księgowości, w Tarnowie, za Jego bezintere- 
gowne zreorganzowanie ksiąg Gminy, a to wedle 
Jego systemu (Kontopol), przy pomocy którego 
prowadzenie ksiąg zostało bardzo uproszczone, 
jest przejrzyste, a przez specjalna kartotekę stan 
wpływów i rozchodów jest codziennie spraw- 
dzalny, 
Przewodn, Zarządu Gminy Wyznaniowej 


Edward KLEIN, 


odpracują ie dodatkowo z nastaniem 
lżejszej pory. Zarządzenie to wszyscy 
pracujący przyjęli z żywem zadowole- 
niem. 


S. przy ul. Dunaiewskiego 7, o godzinie | 


Magistrat wzywa przeto zaintereso” 
wanych do ścisłego przestrzegania po- 
wyższego rozporządzenia pod rygorem 
przewidzianych rozporządzeniem środ- 
ków przymusowych. 


REPERTUAR TEATRÓW. 
TEATR MIEJSKI IM. J. SŁOWACKIEGO — o 
godz. 20-ej „Koń Parowy“ — premjera, 
REPERTUAR KIN, > 

ADRIA — „Śpiew, całus i dziewczyna” (w rol 
l. Marta Ezglert. Gustaw Fróblich). 

APOLLO: — „Fotel studentów'*. 

ATLANTIC — „Czarujący chlopiec“ (w gł. rol. 
Henry Garat) i „Wesoły porucznik” (w gh 
rol. Maurycy Cheval er), 

BAGATELA; — „Glori 


PROMIEŃ — „Madame Satan" (w rol, gł Kay 
Jonson i Reginald U 
SŁOŃCE; — „Burza nad Zakopanem". 
| SZTUKA ome Express™ (Conrad Veidt 
;ŚWIT — M, 
Prokurator serc", 


i a a dynie WANDDA: — „Niepotrzebna: 
instanci. jedynie DOM ŻOŁNIERZA = „Anna Kareninat (w gł 
zniżył| | rol. Greta Garbo, John Gilbert). 


MUZEUM: — „Długonogi X.'* („Jego maleńka"), 


Z TEATRU DOMU ŻOŁNIERZA. 

W niedzielę, dnia 29 SZ b, r. dsie Teatr 

Inierza na przedsław enie popołudniowe 

e 3,30 po raz ostatni bardzo zabawny 

odew!| Krumułowskiego p. t, „Królowa 

śgie', a na wieczorowe o godz, 7.30 nie- 

zwykłe bareną I wesoły, połączoną ze śpiewani 

| tańcami rozrywkę dramatyczną Kamińskiego 
p h „Krakowiacy 1 Górale, 


LEKTORAT JĘZYKA FESPERANCKIEGO NA 

UNIWERSYTECIE JAGIELLOŃSKIM 
zawiadamia, iż wykłady dla zawaansowanych 
zaczęły się dnia 24 b. m, o godz. 6—7 i dia po- 
czątkujących w tymże dniu o godz, 7—8, Wys 
kłady te będą się odbywały regularnie we wtor 
ki i czwartki dla zaawansowanych w godz. 6-- 
7, dła poczatkujacych w godz. 7—8 w sali 
nr. 31 Coll. Now, i obejmą w ciągu ll tryme- 
stru całość nanki języka esperanta. 


| WYSTAWA nuroniy gpreB, KRÓLIKÓW, 
Jak nam wiadomo, obecna VII wystawa dro 
„biu etc. przewyższać będzie poprzednie wy- 
|stawy tak ilością eksponatów, jakoteż różno” 
rodnościa ras, szczególnie w działach drobiu, 
jgołębi i psów. 
| Komitet rozporządza wielką ilością nagród 
nadesłanych przez Ministerstwo  Rolnie(wa, 
| Centralny Komitet do Spraw Hodowli Drobiu, 
| Małopolskie Towarzystwo Rolnicze, Magistrat 
„miasta Krakowa i Instytucje o charakterze rol- 
jHiczo - gospodarczym, nadto posiada Komitet 
do dyspozycji narady honorowe ofiarowane 
przez prywatne osoby. 

Intercsowanym przypomina się, że ekspona- 
ty winny być dostarczone ma miejsce Wy- 
stawy ti. do Hali miejskiej przy uł, Rajskiej 12 
dnia 31 stycznia br. przed godziną 12-tą, albo- 
wiem później dostawione, mie będą przez sę- 
dziów oceniane. 

UROCZYSTOŚĆ WITA STWOSZA. 

Onegdai pod przew, wicepr. m. Ostrowski: 
go odbyła się posiedzenie Komitetu obywatel- 
skiego ku uczczeniu 400-letniej rocznicy zgonu 

ita Stwosza. Po zagajeniu posiedzenia przez 
wicepr. Ostrowskiego. przewodniczącym Komi- 
'tetu Obchodu wybrano rektora inż. Szyszko- 
| Bohusza. 

| Następnie rozwinęła się dyskusja zasadnicza 
nad szkicem programu  uroczęntościoweyo, 
l opracowanego przez Tow. Miłośników Zabyt- 
|ków Krakowa, W dyskusji poruszono szereg 
spraw z ych, z egchodem. jak koniecz- 
ność wydania publikacji o Stwoszu, urządzenić 
| wystawy nietylko sztuki, ale i kultury ówczes- 


nej epoki itp. 
Uroczystość pomyślana jest i ogólno- 
EG va przy możliwem wyzysk propa- 
nego Krakowa, war ustalenia 
v programu zajmie się Komitet Ści- 


ga 

szczegi 
|i. do którego powołano szereg osobistości ze 
|sfer sztuki i literatury. 


W ŚRODĘ 1 LUTEGO B. R. WSZYSCY IDĄ 
| NA ZABAWĘ Dv kEZts WISTÓW, 

Zwiazek Rezerwistów R. P. w Krakowie. 
jst. Sławkowska 30 wrządza dnia 1 lutego 1933 
toku o Rodz, 9-ej wieczorem w sali własnej 
| przy ul. Slawkowskiei Zabawę Karnawałowa z 
kotylionem, Kostiumy i maski mle widziane. 
Zaproszenia wydaje sekretariat Związku Rezet- 
wistów codziennie ou goaz, 5—8 oraz firma 
„Szkolnica” przy ul. Szewskiej 2. Wstep od 
osoby złp. 2 dla p. p. członków Akademików 
woiskowych złp. 150. Czysty dochód na cele 
światowe Związku, 


Sekta satanistów w Warszawie 


spowodowała szereg samobójstw 
wśród młodzieży, 


Warszawa, 27 stycznia. 

Prokurator ukończył śledztwo w 
sprawie sekty satanistów w Warszawie 
i Sosnowcu. Dotychczas niew adomo. 
jaki materjał obviążający został zgro= 
madzony przeciwko poszczególnym 07 
sobom oskarżonym w tej sprawie. 

Z działalnością sekty satanistów lą- 
czy się szereg 
tajemniczych samobójstw w Warszawie 

i na prowincji: 

M. In narę lat temu w tajemniczych 
okolicznościach zginęła śmiercią samo- 
bójczą znana w sferach towarzyskich 
Warszawy» 

studentka politechn'kk p. Rena W. 
Stwierdzony został kontakt. jaki p. Re- 
na W. utrzymywała z sektą satanistów 
1 z jej mistrzem. wielkim magiem. nieży- 
jacvm już dr. Czvńskim. Studentka 
zniknęła nagle i wszelkie poszukiwania 
nie dawały rezultatu, Znajomi zauwa- 
gl ja pewnego dnia, jadącą sarmocha- 


Pościg drugim samochodem n'e dał re- 
zulialu. Wkrótce potem dochodzenie 
policyjne ustaliło, że 

Rena W. popełniła samobójstwo, 
prawdopodobnie pod wpływem hypno- 
zy. 


Również z działalnością sekty „sata* 
nistów* laczą wypadek samobójstwa 
studenta przy ul. Grójeckiej, który za- 
strzelił sie mając przy sobie większą 
sumę pieniedzy, Pieniędzy tych nie zna- 
leziono przy zwłokach, Tutaj również 
niemal niezbicie dało sie stwierdzić. że 
student działał pod wpływem hypnozy. 

Sataniści mieli swą śwłątvnię w So- 
snowcu. Po śmierci Czyńskiego rolę 
wielkiego maga objął pewien pułkownik 
w stanie spoczynku. przeciwko któremu 
również toczyło się śledztwo. 

W ostatnich czasach nastąpił donio- 
sły wypadek w życiu sekciarzy, miano- 


dem w towarzystwie d-ra Czyńskiego.: ży i krzyża”, 


LXSNRESI 


wicie zostało dokonane połączenie sek- ;szawie, 
ty „martvnistów" z sektą związku »„ró” | Mandżurii, 


Ostre powietrze, 
mróz i wiatr 


niewyrrądrą nawet nojdelkotniojszej cerze tode 
nej szkody, jedi wę pielęgnuje ja stale kremem 
Haba Ten nieihorcrary trem doskonale przenie 
ka w pory skóry, tworząc niewidoczną warstwą 
ochronna. Naskórak iworzy i rąk slaje się pezye 
tgm giosyczny I odporny ne szkodliwa, działo 
eryezne. Do nabycia Jut od 30 groszy, 


Manóżnyki komunista stuorem w Warszewie 


Wczoraj wysiediono fo z Polski 


zowawszy się przedewszystkiem w pła 
WYWTYLO= 


Warszawa, 27 stycznia, 
Swego czasu aresztowano w War- |katowaniu odezw o treści 
szawie studenta politechniki, Bronisława | wej, 
Issata. Zwolnienie Issata nastąpiło obecnie 
Była to osobistość niezwykła w War-!na skutek interwencji Jego obrońcy, 
gdyż lssat jest Obywatelem Issat został wysiedlony z Polski lod 
a w Warszawie rozwi |stawiony do granie wschodnich. 
działalność komunistyczną: wyspecjal!- 


Redukcja świadczerń Kasy chorych 


Zasiłki będą zmniejszone o 50 procent. — Dopłaty za lekarstwa, — 
Zapomogi chorobowe będą udzielane tylko w ciągu 26 tygodni. 


Go przewiduje nowa ustawa o szaleniu ubezpieczeń społecznych? 


Warszawa, 27 stycznia, 
Sejmowa komisja opieki spolecznej 


przystąpiła wczoraj do dyskusji nad usta, 


wą o scaleniach ubezpieczeń spuieuz 
nych. 

Referent Gosiewski (BB), mówił o sy- 
4uacji finansowej i ustawach ubęzpięcze- 
nia krótko» i długoterminowego. 

Scalenie ubezpieczeń spolecznych, 
zdaniem referenta, stało się konieczno- 
ścią o charakterze spoleczno-państwo- 
wym. — 

Pracownicy rolni również objęci być 
winni ubezpieczeniem emerylalnem. — 
Obowiązkowe ubezpieczenie wprowa- 
dzone być ma ustawą, ieżeli chodzi o ma 
jątki do 30 ha. Jeśli chodzi o majątki 
mniejsze — zadecyduje o tem rada mi- 


nislrów; ubezpieczenia warszłatów rolla 


niczych będą miały charakler odrębny 

Zakres ubezpieczenia będzie roz- 
szerzony, rozszerzenie to nastąpi przez 
wprowadzenie ubezpieczenia emerytal- 
nego w b. zaborach: austrjackim i ro- 
syjskim. 

Obciążenie składkowe w przemyśle i 
rolnictwie zmniejszyłoby się. 

W naslępnej części swego przemó- 
wienia przeszedł relerent do sprawy 
ograniczenia świadczeń w kasach chor. 

OKRES ZASIŁKOW PIENIĘŻNYCH 
ZMIEJSZONY MA BYć O 13 TYGODNI 
(Z 39 DO 26 TYGODNI). 

WYSOKOŚĆ ZASIŁKU P]ENIĘŻNE- 
GO CHORÓ30OWEGO MA SPAść O 50 


PROCENT, pologowego — o 50 procent nak kaleka. 


okres 
ma do 4 tygodni, WPROWADZONE 
BYĆ MAJĄ DOPŁATY ZA LEKAR- 
STWA, termin zgłoszenia do ponownego 
ubezpieczenia będzie przedlużony, opla- 
ty szpitalne będą podwyższone o 50 do 
85 procent. 

KASY CHORYCH MAJĄ PRAWO 
OGRANICZANIA ŚWIADCZEŃ ZASTŁ- 
KOWYCH W RAZIE ZAGROŻONEJ 
RÓWNOWAGI FINANSOWEJ. 

Referent omawia następnie organi- 
zację ubezpieczeń po scaleniu pięciu 
różnych jak dotąd ubezpieczalni w jedną 
przyczem wskazuje, iż wybory władz do 
wszystkich pięciu ubezpieczalni będą 
się odbywały jednocześnie. 

. 


Slery pracownicze będą we władzach 
jubezpieczalni reprezentowane daleko 


rewizyjnych — naodwrót, 
Po referencie przemówił minister 
Hubicki, Minister podkreślił niezwykłą 


Swiat dzłiewczaął 
jodyne w Polsce wydawnietwo, ohej- 
mu jące catokształt zainteresowań dziew 
czących. Ukazuje się co 10 dni. Daje 
młodemu pokoleniu kobiet wytyczne 


ideowo- obywatelskie, oraz umiejętność 


zastosowania się do wymagań życia 
praktycznego, 


Prenumerata miesięcznie Zł. 1 
kwartalnie Zł. 2.60 


„LZ Zamkowy 9 


„ 
Administracja: Warszawa, 
Konto P, K.U. 18. 


Tragedja łódzkiego 


pierwszej 
Łódź, 27 stycznia. | 
W Sądzie Apelacyjnym w Warsza- 
wie toczyła stę wczoraj wysoce drama 
tyczna sprawa kasjera kolejowego w 
Łodzi Stanisława Zakrzewskiego. 
oskarżonego o zabójstwo. 


wyczekiwania przedłużony być! przez oba policzki. 


Zakrzewski ożenił się był z młodą 
dziewczyną i dla dogodzenia jej zach- 
ciankom zdefraudował z kasy 8 tys. zł, 

Gdy przestępstwo wyszło na jaw ij 
usiłował popełnić samobójstwo i po- 
strzelił się. Uratowano go. pozostał jed- 
Kula bowiem przeszła 


Niebawem stanał przed Sądem Okrę 
kowym w Łodzi, który za nadużycia 


Reorganizacja armii 
w Estonii 
Tallin, 27 stycznia. 


(Tel. własny). 
(t) Estonja przystąpi wkrótce do 


gruntownej reorganizacji armji. 


komisja, złożona z czterech ministrów 
oraz prezydenta państwa, Która ma 


| 
| 


opracować szczegółowo plan reorga- 
nizacji. 

Reorganizacja ta ma na celu odmło- 
dzenie armil i postawienia jej na więk- 
‘szej stopie bojowej 


| 


liczniej, niż pracodawcy, zaś w komisjach į wadzenia ubezpieczenia emerytalnego 


fad apelacyjny w Warszawie zatwierdził wyrok 


Obecnie powołana została specjalna ferów autobusów został zlikwidowany. 


STANĄ O 1,4 PROCENT, 
Doniosłem jest również objęcie ubez* 
pieczeniem robotników rolnych, 
| Minister podkreśla, że poprawki w 
ubezpieczeniach zostały zrealizowane 
itd dzięki współpracy z grupą społeczną 
Wzamian za to rozszerzenie świad-| Bezpartyjnego Bloku, za co należy się 
czeń  ubezpieczeniowych, STAWKI] jej podziękowanie od rządu, a również 
UBEZPIECZENIA PODWYŻSZONE ZO-| podziękowanie od sfer pracujących, 


Dwaj inżynierowie aresztowani 


Wykrycie mielkiej afery w Warszawie 
Warszawa, 27 stycznia. | Grzybowskim kina: Zaangażowała do 


doniosłość wprowadzenia ubezpieczenia 
od wypadków w całym przemyśle, wpro 


dla robotników (na starość), zabezpie- 
czenia sierot po zmarłych robotnikach 


Wyszła znowu nowa afera, w której | tego dwuch architektów: inż. JózefaWie 
brali udział dwaj inżynierowie, 

P. Poznańska. z zawodu lekarz*den* 
tysta, przystąpiła do budowy na placu 


cennika i Franciszka Lewandowskiego, 
którzy według sporządzonych planów 
mieli prowadzić budowę. 

Po jakimś czasie budowę nagle prze- 
rwano, gdyż okazało się, że inżynie- 
rowie, wyłudziwszy od p. Poznańskiej 
weksle i czeki na 70.000 zł, włożyli w 
budowę zaledwie 7000 zł, a resztę za- 
trzymali dla siebie. 

O sprawie tej p. Poznańska zawias 
domita policję. Po przeprowadzeniu do- 
chodzeń obu inżynierów aresztowano. 
BORKU TEA ES 


Dyrektor radja 


berlińskiego 
zbiegł do Szwajcarji 
Berlin, 27 stycznia. 


kasjera kolejowego 


instancji 
skazał go na półtora roku więzienia. 

Odbył karę, a gdy odzyskał wolność 
stwierdził z rozpaczą, iż żona nię chce 
do niego dłużej nal „ Wyżebrał prze 
sież jeszcze jedna noc. 

Gdy nad ranem żoną oświadczyła 
zeszpeconemu mężowi, iż jest to ich 
ostatnie spotkanie. w przystępie szału i 
bólu schwycił ciężką popielniczkę i roz 
trzaskał żonie: głowę, zabijając ją na (Tel. własny). 
miejscu. (© Dyrektor radja berlińskiego 

Sąd Okregowy w Lodzi skazał go) Georg Kuńpike, który oskarżony jest o 
na 8 lat więzienia. malwersacje i pobieranie łapówek 

Warszawski Sąd Apelacyjny nie dopaj zbiegł do Szwajcarii. Prokurator roze= 
trzył się w sprawie okoliczności łago- słał za nim listy gończe. 
dzących i wyrok ten utrzymał w mocy. Dotychczas stwierdzono, że malwer 
sacje dyrektora Kuópike sięgają sumy 
miliona marck. 


Niesłychana napaść 


na profesora uniwersytetu 
we Lwowie 


Lwów, 27 stycznia. 

Przed gmachem uniwersytetu Jwow* 
skiego zdarzyło się niczwyhie zajście. 

Oto profesor lego uniwersytetu, 
Czerny, gdy wychodził z gmachu, zos 
stał obrzucony zzniłemi la'umi. które 
zbrukały mu twarz i ubranie. 

Jak w'a iumo. prof. Czarny popart w 
Sejmie projekt w sprawach autononyi 
wyższych uczelni, 


Strejk szoferów 


w Londynie 
został zlikwidowany 
Londyn, 27 stycznia. 
(Tel. własny). 
(t) Trwający od kilku dni strejk szo- 


Narady prowadzone z dyrekcją towa- 
rzystwa autobusowego dały pozytyw- 
ne rezultaty i jutro szoferzy przystę- 
pują do pracy. 

Towarzystwo autobusowe poniosło 
100 tysięcy funtów strat wskutek 
strejku. 


PA 
Hs iorele. 
; «© Ańrefórc 


_ Jakie filmy lubi 
publiczność?.. 


Filmy— Jak wszystko na świecie 
— tak samo podiegają modzie 


(lu) Jest jedno kardynalne pytanie, 
nad którem głowią się wszyscy prudu- 
genci filmowi, aktorzy, reżyserzy, wła- 
ścicile biur wynajmu filmu i wreszcie 
właściciele kin, Pytanie to brzmi: 

— Jakie fiimy lubi publiczność? 
Pytanie to jest nieskomplikowane, 
z znalęźć odpowiedź na nie jest rze» 
zą trudna. Niema stałej reguły, wedlug 
której można byłoby, Jak wedlug ręce- 
Pty. stale produkować te same filmy, 


przypadające do gustu publiczności, Fil 
my — jak wszystko na świecie — po- 
dlegają zmianom, uzależujonym od 

? mody, 

A moda pa filmy zmienia sie z taką 
samą szybkością, jak moda na damskie 
Suknie, kapelusze i t, p 

Wszyscy pamiętają chyba ów okres 
gdy nastala 
moda ua t zw. lllmy wsciodulo-cgzo- 
; tyczno, 

Zdarzyło się, że jakiś wschodni obraz 
wypadł wcale nieźle j dobrze by! za- 
grany, cieszył się więc powodzeniem, 
a w HMollywwodzie wyciągnięto zaraz 
wniosek, że 

publiczności podobają się filmy 

cgzolyczne, 

Caly rynck europejski zalany został 
peice „bzjewczętami z Kairu“ į inne- 

í masowo produkowcnemi obrazami, 
których akcja koniecznie musjąal się 
rozgrywać nad brzegami Nilu, lub w cie 
niu chińskici pagody. 

T Po filmach egzotycznych przysla 
moda na 

~ _ wielklo filmy wystawowe. 
Byly to filmy bardzo kosztowne, wy- 
magaly bowiem bogatych dekoracyj, 
W, „statystów į olbrzymich wydat- 

w ha stroje dia artystek, 

Potem przyszła modą na filmy sa- 
lonowe, wreszcie na filmy „ewiazdo- 
we”, lo znaczy — z wielką gwiazdą w 
toli tytulowcje 

Obecie w modzie sa filmy dźwickn 
we, a przypuszczać należy, iż w najbliż 
szym czasie dźwiękowce tak samo pój- 
dą w zapomnienie, ustępując filmom ko 

 lorowym i plastycznym. 

Jubileusz 
'20-lecla pracy filmowej Charlie 
Chaplina 
(lu) W tych dniach miia 20 lat od 
chwili, gdy Charlie Chaplin rozpoczął 
swą prace filmową. Przed dwudziestu 
aty gaża Chaplina wynosiła 125 do'a- 

tygodniowo, Dziś zarabia on imil- 
fony: dolarów. 

W:związku z fubileuszem Chaplina 

sa amerykańska poświęca temu zna 
omitemu aktorowi bardzo wiele nici- 

a. W'iednym z artykulów znany kry- 
SA amerykański Voogt nazywa Chap- 
na 
naiwiększym tragiklem współczesnym 

na ekranie, 

Krytyk ów porównuje Chaplina z 
iemniej słynnym przed wojną kamj- 
em filmowym Maksem Linderem, i 
'wierdza, że obaj komicy mają wiele 

wspólnych cech. Ale podczas gdy Maks 
Linder rozśmiesza! wszystkich do lez 
swemi emi kawałami ji 

mi błazeństwami, 


e na wyżyny prawdziwego artyzmu: 


dime w POLSCE KOSY RENTGEWOLOGICTNE 


dla personelu pomocniczego 
(renizenistów i rentzenistek) 


ni kier. 0-2 nei. E. Lubelczyka 


rozpoczynają się 1-zo lutego r. b. 
Zapisy i Informacje: Warszawa, Senatorska 


36/19, 1-sze pietro. 
A Zlotnięza, Kraków, Rajska 4 kupuje 
biżuterię. kartki zastawnicza — plac 


pełną wartość. w 


L 


ŁESRESS 
31 milionów złotych 


na zapomogi na rok 1333. 


W diis 25 b. m. odbyło się nadzwy- 
czajne posiedzenie zarządu głównego 
Funduszu Bezrobocia pod przewodnic- 
iwem wiceministra opieki społecznej, p. 
Kazimierza Rożnowskiego. 

Na postodzeniu uchwalono na wnio- 

sek koniisji budżetowej preliminarz Fun- 
duszu Bezrobocia na rok 1933. Prelimi- 
narz ten przewiduje m. in. na ustawowe 
zasiłki dla bezrobotnych robotników su- 
mę 31.843.600 zł. na caly rok. 
Po stronie wpływów w preliminarzu 
budżetowym Funduszu Bezrobocia na 
1953 r. przewidziana jest suma 45.538900 
złotych. Na sumę tę składają się wpływy 
z tytułu wkładek  ubezpieczeniowych, 
oraz nstawowej opłaty na rzecz Fundu- 
szu Bezrobocla ze skmbu państwa. 


Wzrost bezrobocia 


0 12 tys. osób w ciągu tygodnia 

Według ostatnich danych państwo- 
wych urzędów pośrednictwa pracy, licz- 
ba bezrobolnych, zarejestrowanych na 
terenie całej Polski w dniu 21 b. m. wy- 
nosila ogółem 255.279 osób, co w po* 
równaniu ze slanem z poprzedniego ty- 


damskie, męskie 
dziecięce 


Damskie : jedwabne 
szłuczny jedwab 
złoty Bemberg 
Męskie : „prima w różnych 
wzorach z jedwabiem 


Męskie bawełniane 
Damskie i męskie niciane 
Damskie i męskie z czystej 
wełny 


"wwie a -ZI 


damskie niciane „makkoflor" Zi 
dziecięce bawel. 


PRZY KUPNIE POŃCZO 


(wraz z okręgiem) wynosiła 24.518 osób, 
wykazując wzrost w ciągu tygodnia o 
1.744 osób. 

Liczba bezrobotnych w Łodzi wzrosła 
w ciągu tygodnia o 1.771 osób i wyno- 
sila 41.820 osób. Liczba bezrobotnych na 
Śląsku wynosiła 80.034 osób, t. j. o' 1.319 
osób więcej, niż w tygodniu poprzednim 


O dobroci i taniości naszych 
czoch świadczą SETKI TY: 
sprzedanych par i zadowol: 

Klientów. 


Ulgi podatkowe dla kupców 


Zaległości będą odraczane tym, którzy wy- 
w.ązują się należycie z bieżących zobowiązań 


Od dłuższego czasu lansowane sa podatków, 
Pogłoski, w myśl. których miałaby na- od tych kupców, którzy wywiązują się 
stąpić należycie z bieżącyclt zobowjdzań. 

likwidacja zaległości podatkowych, W sferach kupieckich panuje jednak 
wynoszących dziś znaczną sumę. Po- przekonanie, że indywidualnie stosowa 
głoski te lansowane były przez sfery ne ulgi dadzą naogói nikte rezultaty j że 
kupieckie, którę domagają się anulowa należałoby 
nia zaległych podatków, tłumacząc się| zlikwidować zupełnie to zaległości 
zinniclszonemi obrotami į coraz znacz- podatkowe, 
niejszem pogłębieniem się kryzysu. które będą uznane jako nieściązalne. 

drugiej strony zaległości podat- 
kowe stanowią największe utrapienie 
wszystkich urzędników skarbowych — 
Zaległości te wyrażają się nieraz w sui- 
mach drobnych, a mimo to 
są nieściągalne, 

co najbardziej chyba świadczy o majat- 
kowej sytuacij niektórych płatników. Era) 
"Pozatein załatwienie spraw, związa* |1313, Poranok szkolny ze Lwowa. 1200 Audy- 
inych ze ściąganiem zaległych od wie- |cja żołnwersko - etrzelecka. 1510. Urzędowy Ko- 
ji Jat podatków iamowało normalny |munskat Państw. Inst. Eksp. 13.15, komunikat 


TA, 28 stycznia 1933 r. 
WARSZAWA, 

11.40. Codzienny Przeglad Prasy. 11.50. Kom, 
meteoral, Gł, Wojsk St. Metear. 11.58. Syśnał 
12.05. Program na dzień bieżący. |2 19. 
jramofonowe, 13.10, Urz, Kom P. I M. 


jbieg pracy bieżącej, wprowadzając za- |fe pralke ie.” 153s Slutkowisko. dla due. 
met į dezorgagi ję w pracy czynni [ieo oi iramofonowe. 1640. „Tereny nar 
ków podatkowych. cjarskie yzay™. 1100. Audycja dla cho 

Ostatnio jednak dały się zauważyć [oci ze Lwowa igo Komunikat Biura iiydre 


pewne pocieszaiace zmiany w tei dzie” i 
dzinie. Nacisk ze strony czynników po- r eA $ 
datkowych 
znacznie Oslabł, 

Dotyczy to zaległości podatkowych | w. 
tych płatników, którzy wywiązują się tw. 
należycie z bieżących zobowiazań. Je- |ie 
żeli więc kupiec płaci punktualnie bje- 
face, raty podatkowe, zaległe jego zo- 
powiązania 

odkłada się narazie na bok a IAB Elsy zaawan TAN 
i nię czyni mu się z tego tytułu żadnych j Odczyt RRSO 17.00 Avdycja dla chorych 
trudności. ze Lwowa, 17.30—17.55, Trenemusje z Warsza- 


17.55. Program na dzień tepny. [8.8 
Centralne władze skarbowe chcą w |Mnzyka lekka 7 Warszawy. w przerwii Traki 
ten sposób pójść na rękę sumiennym ke e ZABITE PEB 
kupcom i wydały odpowiednie jnstruk- |(7:, 19-15. „Przeglad polityki zagr, ub. tygo 
cie, w myśl których urzędy skarbowe Epee 3400, PE gh 
mają Uejnał z. Wieży Macjachiej, 
4 
nie ściągnąć narazie zaległych POZNAŃ, 


22.05. Utwory Chopina. 


22.40. Feljee 
5. Urzędowy Komunikat PIML 23.00— 
a. 


R: 
24.00. Muzyka taneczni 


KRAKÓW. 
1140 Przeglad Prasy. 11.58 Srenat czasy. 


1700 Audycja dla ci 
Odczyt z cyklu o dziennikarstw e. 
ds reportenska (wył. p. red. K. Pie 
1800. Recital wiolonczelowy prof. Z Bu 
eza. 18,35. Arje i pieśni. 1900. Nadpry 
ilsstr. muz. — komunikaty, 19 28. 

19.30. Feljeton 1945. Prasowy Dzienn 
Wsreżowy._ 0.00. Koncert muzyki francos. 
2115. Intermezzo wokałce. 2200- Sygnał 


Jbiednyelszym 


dziecięce z czystej wełny Zł. 1.50, 


TANI TYDZIEŃ POŃCZOCH! 


Do zimowych sportów : 


Nasze ciepłe „welingtonki" 
. ZŁ 3— 
- Zł. 2— 


ŻĘ 


Do zabaw i towarzystwa: 
. ZŁ 1.50 
. Zł. 2.40, 3— 
. Zł. 4,50 
. Zł, 2— 


Na spacery i da pra 


cy: 


Zł. 0.60, 0.90 
ZŁ 1.20 


1. 2— 


$. 3— 


Zł. 0.90, 1.20, 1.70 


CH 


godnia. slanowi wzrost bezrobocia o SPRAWDŹCIE CZY : 
11.989 osób. K mocna jest stopa, a szczególnie w 
Liczba bezrobotnych w Warszawie palcach i pięcie oraz czy dobry, czys- 


ty i elastyczny jest materjal, 


poń- 
SIĘCY 
onych 
4a-P. 


 REZYDIYTZE EWY TZOZET YTY KOTY Z YZ KT CZ Z WA DAKAR DOD OOBE L a wok wk La EC ZAZEY 


Giełda zbożowa. 


Na wczorajszem zebraniu gieldy zbożowej 
w Warszawie ogólny, obrót wyniósł 1160 tom, 
w tem żyta 145 s; pół L Notowamó: tyto I-szy 
standart 16.75—17. rg standart 16 i pół--16.75, 
pszenica czerwona 23—23 ı pól, jednolitą 27 i 
pół—-28, zbierana 26 i pól--27, owies jednality 
15 i pół — Jo i pół, zbierany 13 1 pól — 14.1 pół, 
jęczmień kaszany 15 ipół — 16, browarny I6 i 
pół — 17 « pół, gryka 15 i pół — I6 i pół, pro” 
sò 17—13, groch polny 22—24, groch Victoria 
25—30, wyka 14 i pół — 15, peluszka 14 —j4 i 
pół, eeradela 10 i pół — I] i pół. lubin n'ebie- 
ski 7 1 pół — 8, rzepak 45—47, tiemie |nane 
38—40, koniczyna czerwona curowa ©0—110, bez 
ksmianki |10—125, biala surowa 75—10Q. bez 
kanianki 100—140, mgka luka. 47—52 maka 4/0 
42—17, pyllowa 27—%), sitkowa i razowa 22— 
13, otręby szale 10 i pół — 11, kredne 10—10 i 
161, żytnie 8 i pał — 9, kuchy Inne 20—20 | pół 
sepakowa 15 i pół — 15, sloneczn. 15.75—16.25. 


| 


Hao?! Tu radjo.. 


crasu. 2205, Koncert chapinowski 22,40, Ko- 
muakaly, 22.50—24.00, Mużyka taneczna. 
RATOWICH 


11,40 Przeglad Prasy. 11.58 Sygnał czasu. 
1210. Plyty gramolonowa. 1305, Komunikat gò- 
spodarczy. 13,10, Kom. meteor. z Warszawy, 
1315, Poranek szkolny ze Lwowa. 1400—416.0g. 
|Transmisję z Warszawy 16.00. Muzyka lekka 
j(Fłyty). 16.40. Odczyt z Warszawy 17.00. Skrzyn. 
Jka pocztowa Cioci Heli dia dzieci (Il. Ręuti). 
17.25. lniermezzo muzyczne. 1740 Odczyt z 
Warszawy, 17.55. Program na dzień następny. 
| 18.00. Muzyka lekka z Warszawy, 1940 M. Z e 
łowicz - Szczepańska „Praca rodziców dla 
| szko! 19,15. Rozmaiłości i repertuar Teatru 
19.30—22.00. Transmsje z Warsza- 
2200. Program na dzień naetępny, 22.05— 
Transmisje z Warszawy, Muzyka 


| taneczna. 
WILNO. 
1140—1440. Transmisje z Warszawy, Krako. 
wa i Lwowa, 1440, Program dzienny. 14.45. 
Najulubieńsze arje operowe, 15.15—16.00. Trans- 
misje z 16.00. Nowe płyty. 1625. 
e — mówiony ty, odniłk mlos 
16.40—17.55, 


Sensacyjna powieść 


STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI, 


Pewnej dźdżystej nosy dokonano nie- 
samowwcj zbrudmi na pudnuejskiej szosie 
Ofiara niezwykiego z3 a padia moda 
jeszcze | bnina. hrabina ka klórą zda- 
leztono naga przywiązaną dy kania Iirabina 
Miska była uduszona, W reku jej znate- 
ziono sużcpek listu, pisanego do Leny Po- 
1ęb-kie| 

Porebsbka Jest biedna. lecz uczciwa 
dziewczyną Na nią pada paczatkowy po- 
dejrzenie o udzial w tej potwornej zbrodni 
Wisdomo bowiem. że Hrabina przed śmier- 
cia mula wylawić jakas tajemnice, duty- 
Czacą Życia Leny lajemiucę tę zabrala jeJ- 
Dak ze sobą do grobu... 

lena ma narzeczonego — doktora Ste- 
fana |aseckiecó. który ja porzuca. gyt 
zakawiisł ste w knej artyszee lilmowej 
Wierze Tuglwlskiel, praculacej w wytwórni 
„Boll-Pilta", Właścicielem tej wytwórni jest 
Mualler, zmeg kl. 
Cela wytwórnia jest gniazdem szpiegw- 
skiem, n do tel handy prócz Mueliera oraz 
Wiery Tucholskiej należy Jeszcze „reży- 
ser” lehina, 

Dzieki podstepowi Mucller wciaga Lene 
do wytwórm, chcąc z nłej również ucz. 
szpiega. Lena — nie podejtzewałac nie złe- 


ga — ranialą mu { wpadla w spryliie za-|| 


stoulore sidia. 

W nocy zakroda mię da poselstwa fran- 
guskiega | zabija attache wojskowezn, wy- 
kradalac je ześnie z biurka ważne do- 
kumenty. Wszystka le iłała być gra lil- 
mową, lecz okazało sie rzeczy wIśtoś 

Lena nie może się iut wyzwolić z 
okrutnych sidet. Mnoller uczynił z 


niej 
zwiażig lilmową — lag Rey — a gdy spel- 
miła już swą role szpiega. zwinał przedsię 
biorstwa I uiotni się wraz z Lehmannem i 
junymi Ale cingle [eszcze ma ją na oku i 
mie przestaje ith szaniażjować. 

Wybrvciejm tel zzalki szpiezowskiel zal 


mula się frzej 


Getehiywi: — Jan 
Janusz Grant | 


Żegota 
law Kaleta. 


Lens no nieudanym zamachu ssmohó|- 
czyń znalazła się w palacy barona Regena, 
hłóry jednocześnie jest wlaścici 
kiej fabryki. W fabryce tej sredu 10 
Wielu rohatników, między Innemi również 
Klaczka, kióry przybył da Lesy, by po- 
skarić s'e na swój cieżki los, 

Lena pdale się w ojwiedriny na ulicę 
Qarneśrskn. gdzie mieszka Kołarzek. 

Na pięterku w lym sawv domu mieszka 
chory robolnik Roman Żeber z żoną | córka 
Tg gi od 

ilka miesięcy polem odbywa się 
jej ślub z baronem. 
.. 
O 


Aby rnowu, ściągnąć na rwą stronę 
Leng, Mueller wraz z | enma Mie stsrają 
sic rrujnować barca | poważnić Leng ze 
Stvisncm. 

w Uk celu Lehman nawiazuje kon- 
takt z Ziuta, girisa kabaretu „Zielona Ia- 
puga’ | namawia ja do wvlezdu do Bole- 
chowa tdzie ma zalać się Stelanem. 

Ka'ela przebiera się za księcia Ruprech- 
ta, szefa wywiadu niemiecktego | każe 
Myellerowi okraść niejakiego Qiramskiego. 
członka zagraniczne) dziecacji dypiomatycze 
nej, mieszkającej w hotelu „Esplanada” 
Oczywiście, że delegacja ta nigdy nie 
istn:ata | ro'ę (jromskiego ma objąć Żegota. 

Mnuellgr dła wykonania tega nowego zle- 
cenia zkowu Ściaza Lene, która w swej 
rozpaczy zaj bezwolulie na wszystko 

Żcwnta. (irant | Kalesa podczas rewizji 
w pałacu Wilskiego znajduje list, w klórym 
mawa |Jest o „Białej Namie”, znającej po- 
dobna tajemnicę hra! 

Pewne] nocy w 
ukazuje się duch, kt 


przy Ceg!ane! 14 
o nazywają „Niałę 


Dama‘. Pietrzak chcial przyłapać 
„białą Damę* | poniósł Śmierć z tea po- 
wodi. 


edota 1 Grant udaią się na bs! do 
„Klubu Milionerów", gdzie ma być podob- 
no. również „Diala Dama" 

Zigota spotyka na balu Leng w towarzy- 
etwa ks, Toneckiego. OJ księcia Zegola 
dowiaduje się kim jest „Biała Dama". 

Jesito rzekono baronowa von Lumpch, 
mieszkająca przy ul. Poznańskiej 15, 

Następnego dnia Żegota zostaje zawiado- 
miony o sensucyjnej kradzieży w konsulacie 
angielski 

Złodzi skradli teczkę konsula, p. Wo- 
oda, w klórej były ważne dokumenty, 

Mister Wood otrzymał dwa laty od zło- 
czyńców, którzy żądali od niego okupu. 

Na podstawie lych Fslów, pisanych na 
maszynin, Żegola po vciażliwem śledztwie 
wywnosknwał, łe kradzieży dokonali dwaj 
podwładni Muelera — Szembek i Lentz, 

Lentz jest z zawodu ślusarzem i posiada 
wielki zakład ślusarski 3 

Detektyw udal ię właśnie do owego za- 
kladu by pogadać z właścicielem. 

Ślusarz spojrzał na przybysza jakgżyby 
chciał go odrazu wybadać nawyloż £ 3 
aal; 


— No, czego pan chas} 


współczesna. SEZzZLŚ 


— Chcialbym dać panu większą robotę. 
— odpar! uprzejmie detektyw, 5 

Ale nawet zapowiedź większej przej, nie 
wyprowadziła AA z równ w i a fote] 
wie z ogarniającej go apaji Wi i 
większe zarobki., 


— Jaka praca? — zapytał wreszcie. 

— Chodzi o instalację wodociągów... 
— bujal Żegota. — Właściwie instalacja 
jest już gotowa, ale coś się tam popsuło. 
Musialbv pan sprawdzić... 

— Dobrze... A gdzie to?... , 

— Na Wspólnej... 58... Front... Trze- 
cle piętro... 

— Jutro zrana przyślę tam robotni- 
ka... sprawdzi... 

— Ale napewno?... 

— Napewno... 

Żegota opuścił zakład. 

Gdy znalazł się na ulicy, błogi uśmie- 
szek rozjaśnił mu twarz. 

Teraz już wszystko było gotowe... Do 
roboty! 

Teraz ma już ich w ręku... Szembek 

> niz... To dwaj niebezpieczni ptaszko- 
wie 


„GA wyćwiczeni w fachu ślusar- 
skim... 

Obydwa] prowadzący podejrzany 
tryb żyć A maszyna?... Przecie sam 
Waumdsrman oświadczył. że takiej maszy 
my nigdzie teraz znaleźć nie można... A 
mister Wood akurat otrzymał dwa listy, 
pisane na takiej maszynie... I akurat ma- 
szynę taką posiadał w tym czasie- An- 
drzej Szembek... ' 

Czy nie jest to „fatalny“ zbieg oko- 
liczności*... Czy nie można na tych fak= 
tach oprzeć dochodzenia?... 

le Żogota - zastanawiał  się-jeszcze 
nad jedną sprawą... Że Lentz | Szembek 
wplątani byli do sprawy kradzieży — nie 
ało dlań najmniejszej wątpliwości. 
tal na lo dowody w postaci listów i ma 
szyny. 

Ale kto wie, gdzie jest teczka?... 

Obydwaj mogą przyznać się do tego, 
że pisali ilsty, albo, że wypożyczyli ko- 
muś maszynę do pisana... Ale jednoczcś- 
nie mogą przecie zaprzeczyć, jakoby 
mieli cuś wspólnego z kradzieżą w gabi- 
necle angielskiego konsula.. Trzeba im 
dowieść, że to onl właśnie skradli tecz- 


KĘ. 

Ale jak to zrobić?... 

Wrodzony zmysł detektywistyczny 
tym razem również dopomógł mu do wy 
krycia prawdziwych sprawców kradzie- 
fat Żegota mial już gotowy plan dzia- 
ania. 

Przedewszystkiem zadzwonił z po- 
bilskiej apteki do Granta. 

— Jestem przy rogu Jarmarcznej | 
Pszenicznej... Zadzwoń do Kalety 1 pržy+ 
jedziocie tu razem... Zabrać ze sobą kil- 
ku policjantów... 

— Urządzasz obławę? — zdziwił się 
Grant. 

— Szczegółów dowiesz się: na młej- 
SCU... ` 
— Zroblone.. Gdzie się zatrzymać?... 

— O dwa rogi bliżej, już ja was znaj- 
de... Szybko!... 

Wyszedl z apteki. Uważał, czy 
Lentz czasem nie wyjdzie przedwcześ- 
nie z pułapki. 

Nie mózł się już doczekać chwili, gdy 
w dali rozlegnie się znany mu sygnał po- 
cyjnego auta. W kilku słowach opo- 
wiedział towarzyszom wyniki całodzien- 
nych swych poszukiwań 1 ostatnie spo- 


oskonale! — zaopiniował Kale- 
ta. — Nie pozostaje nam więc nic inne- 
go, jak zaaresztować tego płaszka!... 
Zabraliśmy ze sobą trzech policiantów!... 


— Poczekaj. poczekaj... — mitygował | 


go Żegota. — Tak ule można... Cóż z te- 
go, że go aresztujesz?... Trzeba znaleźć 
teczkę. rozumiesz?.. A jak oni. teczki 
nie wydadzą?. Jak slę dowiesz, gdzie 
ja ukryli? k Ì 
— Myśl godna zastanowienia — od- 


DKA Ba 23 2 AR br EŃ PJ 1, 


li 


NICA HRABI 


Napisał specjalnie dia „Expressu”" SERNRZE BAES 


m E 7 


— O to właśnie chodzi... Zaczekajcie 
tu chwilkę... Zaraz się ws: ko załatwi. 

To mówiąc zostawił swych towarzy= 
szy na ulicy i znikł znowu w aptece. 

Wszedł do budki telefonicznej i po- 
łączy! się z numerem 115-09, 

Usłyszał znajomy głos terminatora: 

— Żakład ślusarski... 

— Czy jest pan Lentz? — zapytał de- 
tektyw_ zmienionym głosem. i 

— Zaraz poproszę... 

Zbliżał się decydujący moment. Że- 
gota skupił całą uwagę na odpowiedniej 
zmianie głosi. 

Po chwili w słuchawce rozległ się tu- 
balny głos Lentza: 

No?... Słucham... 

Żegóta milczał, wstrzymując oddech. 

— Slueliam!.. Kto mówi? t... — powtó 
rzył właściciel zakładu  Ślusarskiego 
znięcierpliwionym głosem. 

Wtedy detektyw odsunął nieco sh 
chawkę od ust i rzekł możliwie szybk 
Jakób.. tu Andrzej... przyjeżdżaj 
prędko... teczka w niebeznieczeństwie... 

I odłożył natychmiast słuchawkę, po- 
czem wybiegł z apteki. 

Grant i Kaleta czekali na ulicy. 

— Szybko... — naglił ich Żegota, — 
Uważać teraz na bramę... Musi stamtąd 
wyjść... Pobiegł pierwszy na róg Psze- 
nicznej, a za nim dwaj iego przyjaciele, 
Opodal czekało już gotowe do odjazdu 
auto policyjne, w którem czuwali trzej 
policjanci. Mijały chwile w ogromnem 
zdenerwowaniu, a z bramy, ani też z za- 
kładu nikt nie wychodził. Zamarznięte 
szyby okna wystawowego nle pozwalały 
zajrzeć do środka: 

*= — Co to wszystko ma znaczyć? — 
pytał Grant. 

— Sprowokowałem go do wskazania 
miejsca ukrycia teczki... Jeżeli wyjdzie, 
musimy drałować za nim.. Jeżeli nie 
wyjdzie — w takim razie wszystko prze 
padło... 

— A kto ma wyjść? — 

— Lentz!... Udawałem przez telefon 
jego druha i kompana... Uwaga!... Słysz 
jakiś warkot... 

Ukryll się w cieniu przeciwległej bra- 
my,  Warkot stawał się coraz bliższy. 

WA ZEĘ z bramy wychylił się moto- 
cykl. 

— Dobra naszą!... — zawołał urado 
wany Żegota. — Dał się nabrać!... Tera? 
szybko za nim!.. Jazda!... 

Wskoczyli do edjeżdżającej już ma- 
szyny. Szofer otrzymał rozkaz, aby po- 
dążać ciągle z zachowaniem, pewacygu 
odstępu za motocyklem. 

Lentz jechał po ciemnej drodze z sza: 
loną szybkością. Widocznie zaniepoko./ 
go mocno, otrzymany raport przez tele 
fon. Głos był wprawuzie niewyraźny, 
ale wszystko pozatem sie zgadzało... 
Diabli wiedzą co tam się stało... 

uto policyjne jechało niemal bezsze- 
lestnie.. Siodzący w niem pasażerowie 
również zachowywali grobowe milcze- 
nie. Co chwilę tylko kto inny wych 
głowę, bv sprawdzić gdzie się: znajdują 
tezy ich drogowskaz w postaci motocv 
klu nie zginął gdzieś po drodze... 

Byli już za miastem. Żegota znał do 


| 


paa 


brze te okolice. Nieraz tropił ukrywają- 
cych się bandytów... 
Wreszcie motocykl 
jazdy. 
W dali zamigotało światełko. 
Czyżby ktoś oczekiwał Lentza?..*, 
airzymać! — rozkazał Żegóta. 
— Zgasić świalło!... ł 
Auto przystanęło. Zagasły reflekto- 


zwolnił tempo, 


ry. 

Trzej detektywi wyskoczyli z auta 
ną drogę. Za nimi opuścili wnętrze ma- 
szymy policjanci. 

— Ulokuj pan maszynę gdzieś na w 
boczu... — szepnął Żegota do szofera. = 
Żeby katastrofy nie było... . 

Następnie zwrócił się do jednego ż 
policjantów: 

— Zostań pan tutaj.. Tylko nie ra 
drodze.. Ukryć się w rowie... Broń w 
pogotowiu... J 

Drugiego policjanta Żegota wysłał 'na 
drugą stronę szosy i lnk samo kazał mu 
się ukryć w rowie. . Trzeci policjant p 
szedł z nimi. 4 

Motocykl zatrzymał stę pośrodyu 
drogi. Światełko, jakie mignęło im przed 
oczyma, pochodziło właśnie z lampkt 
przy motocyklu, 

W połowie drogi, dzielącej ich od mo- 
tocyklu żalrzymali się ponownie. ; 

— Zostań pan tutaj... —- rozkazał ŻE- 
gota trzeciemu nolicjantowl. 

Teraz trzej detektywi posuwali się sas 
mil naprzód. 

Szosa była szeroka z obu stron obra- 
mowana głębokiemi fosami. Na tle ciem 


nej nocy jedymą białą plamą był SMER, pasi 


pokrywający pola, ciągnące się daleko ża 
fosami. 

Wokół panowała zypełna cisza. Nie, 
słychać było żadnego szmeru. Panujący 
dokoła mrok utrudniał akcję policji. 

W dal widać było słabe światełko 
motocyklu. Trudno było rozpoznać zda= 
leka co Lentz czynił w tej chwili. A po- 
nieważ od jego posunięć zależało bardzo 
wiele, przeto starania detektywów szły W 
tym kierunku, aby podejść doń jaknajbli- 
żej i obserwować go z ukrycia. 

Nie byla to praca łatwa i przypomi- 
nała podejście żołnierzy, wysłanych ta 
zwiady, pod okopy nieprzyjacielskie. `“ 

Detektywi podobnie jak żołnierze czół 
gali się na brzuchach wzdłuż śniegiem 
zasypanego rowu. Odległość zmniejsza: 
ła się coraz bardziej, ń 

Nagle do uszu ich doleciało walenie 
w drzwi i jednocześnie głos Lentza: 

— Antek!... Antek h.. 

Nikt nie odpowiada 

egota roześmiał się w duchu i dał 
znak towarzyszom, aby przynaglili swe. 
ruchy. 3 

Po chwili znaleźli się już tak blisko 
catego terenu operacyjnego, że mogli od- 
różnić poszczególne przedmioty. 

Pomogła im latarka Lentza. 

Wyszło na jaw, że opodal wznosił się 
opuszczony, ciemny budynek... 

Lentz walił właśnie w drzwi owego 
budynku, nawołując swego przyjaciela, 
ra głuche milczenie było mu ndpowić- 

zią... 


Rozdział sto jedenasty 


Na iropie 


Wreszcie, widząc, że nawoływania 
jego nie odnoszą żadnego skutku, wy- 
ciągnął z kieszeni jakieś dziwaczne na- 
rzędzie podobne do świdra. Narzędzie to 
wsiinął do otwor w drzwiach i rozpo- 
czął dziwaczne: jakieś mamipulacie. Miał 
chyba doskonslą wprawę w tej dziedzi- 
nie, gdyż po chwili skrzypnęły uchylają- 
ce się drzwi. Lentz rozejrzał się dokoła 
ak złodziej, który w ostatniej 
przed dokonaniem kradzieży chce się u- 


par! Grant — ale FARO Z WO A A: Czy ktoś go mie widzi, a pomie- 


razie czynić? 


waż postaci detoktywów, leżących piac- 


| 


chwill | 


kiem na ziemi, nie mógł dostrzec w mfo* 
kach nocy, więc spokojnie wślizgnął się 
do wnętrza 

Po chwili wyszedł, wclącnął moto- 
cykl do sieni i zamkiiął za sobą drzwi na 
zasiiwkę. 

Nastała cisza. 

Żegota pierwszy podniósł się z ziemi 
i dał znak swym towarzyszom, aby udalt 
się za nim. 


(Dalszy ciąg Jutro. 
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Wamana da celów doświadczalnych 


Uczniowie krodną i fałszują, a profesor aranżuje włamania. = 
Aby ścigać zbrodniarzy, trzeba być przestępcą z wykształcenia 


duższa szkoła nauk policyjnych 


Najdziwniejszy i jednocześnie naj- 
bardziej ciekawy wydział uniwersy- 
tecki jaki kiedykolwiek powstał na wyż 
szych uczelniach $ a, znajduje się w 
Szwajcarii pa uniwersytecie w Lozan- 
nie. Jest lo wyższa szkoła nauk poli- 
cyjnych. 

Szkoła ta jest calkowicie niezależna 
od władzy policyjnej i metoda naucza- 
nia opiera się wylacznie na logieznem 
wyciąganiu wniosków z przesłanek uzy 
skanych w drodze eksperymentalnej i 
rozpoznawczej. 


Na czele 
szof, niski człowieczek o dobrotliwym 
wyglądzie, po którym wcale nie po- 
znać. aby na widok jego drżeli najwięk 
si przestępcy | zbrodniarze. Profesor 
Biszof prowadzi sam całą uczelnię i w 
ciągu trzyletniego kursu przerabia tak 
wiele przedmiotów z różnych dziedzin, 
że na opanowanie ich trzeba być conaj- 
mniej geniuszem, 


Charakterystyczne jest. że do szko- 
ły tej przyjmowani są jedynie męż- 
czyźni, albowiem kobiety nie byłyby w 
stanie opanować wszystkich _wykła- 
dów. Przedewszystkiem wychowan= 
ków tej szkoły uczy się... milczenia. 
Muszą oni być ludżmi bezwzględnie 
uczciwymi | zupełnie godnymi dyskre- 
cji, albowiem przechodzą oni kurs... fał- 
szowania pieniędzy. Muszą się zapo- 
znać ze wszystkiemi tajnikami wyrobu 
falsyfikatów i milczenie to jest koniecz 
ne. albowiem zdrada nawet drobnej ta- 
jemnicy może powiekszyć kadry kou- 
kurentów mennicy państwowej. 


Jako dalsze przedmioty program 
nanczania przewiduje kompletną zna- 
qoiność ustawodawstwa karnego, prak- 
tyczną znajomość fizyki eksperyme! 
talnej, praktyczna umiejętność dokony- 
wania sekcji, znajomość anatomii, to- 
ksylogji, czyli nauki a truciznach. foto- 
grafji i mikrofotografji oraz znajomość 
wszelkiego rodzaju maszyn i urządzeń 
technicznych. 

Uczniowie Instytutu policyjnego mu 
szą sami dokonywać włamań, Tozpru- 
wać kasy bankowe, podrabiać pienią- 
dze papierowe I monety i uczyć się 
przytem odróżniać w ciągu kilku se- 
kund monetę prawdziwą od kunsztow= 
nie podrobionej. 


Po trzyletnim nanczaniu następuje 
wreszcie egzamin, który trwa półtora 
miesiąca. Do najważniejszych broni, ja- 
kiemi operuje nowoczesna  Kryminali- 
styka jest... mikroskop. Złośliwi onowia 
gmią, że przestępca na sam widok mi- 
kroskopu opowiada dokładnie przebieg 
dokonanego przestępstwa, 
jeśli tego nie uczyni. profesor Biszaf 
opowiada mu sam wszystko dokładnie 
po uplywie kilkunastu minut. 


W czasie trwania egzaminu mikro- 
skop jest jedynym przyrządem. którym 
posługiwać się musi egzaminowany. 
Profesor Biszof sam aranżuje włatma= 
mie mieszkaniowe lub kasowe. a zada- 
niem egzaminowanezo jest przy pomo- 
cy mikroskopu zdobyć wszelkie moż- 
liwe dane, dotyczące osoby złodzicja, a 
więc. czy to był mężczyzna niski czy 
wysoki, jak był ubrany, jakiemi narzę- 
dziami operował itd. itd. wszystkie te 
szczególy stwierdza się przy pomocy 
mikroskopu. 

Przy szkole policyjnej znaiduje się 
bogate muzeum, w którem zuajdują się 
niezliczone ilości falsyfikatów, oraz 
precyzyjne aparaty pomiarowe, a zwła 
szcza silne mikroskopy. W specjalnym 


instytutu stol profesor Bi-, 


albowiem : 


kwarcowa. Nie uży 
lecz do fotogra- 


„się specjalna lampa 
wa się jej do leczenia, 
fowania, 

Dla zdjęcia, naprzykład, odcisków 
jpałców na świecy, porzuconej przez 
złodzieja w razie użycia silnej lampy 
elektrycznej, świeca roztopiłaby się. 
Przy lampie kwarcowej jest to niemoż- 
liwe. 

Jakon cickawy przykład zastosowa- 
nia mikroskopu do śledztwa służy na- 
stępujący wypadek. Na jakiejś ulicy za- 
strzelono przechodnia. Obok zabitego 
leżała tuska rewolwerowa. Sprawca za 
machun był nieznany. Po szczegółowej 
"analizie pod mikroskopem stwierdzono 
| na łusce lekkie wklęsknięcie. które mo- 


|gło powstać jedynie wskutek upadku 
|tuski ze znacznej wysokości. 


do walki z przesądzmi 


Ameryka uchodzi ogólnie za kraj 
wszelkich możliwości, Niedawno po 
wstał w New Yorku klub do zwalcza- 
nia przesądów, Członkowie tego klubu 
uprawiają niezwykłe praktyki. Starają 
się oni zawsze o to. aby zapraszano ich 
na piątek do towarzystwa. składające 
go się z 12 osób. Każdy z członków 
tego klubu przychodzi zawsze jako trzy 
nasty gość i zapala zawsze cygaro trze- 
ma zapałkami. 

U siebie w klubie pod otwartym pa- 
rasolem każdy członek tłucze lustra, a 


Jak się okazało, w domu. obok Któ- | wy domu, w piątek rano zaczyna przy 


IN znaleziono zabitego był tylko je- 
den balkon. Ktoś musiał więc strzelać 
z balkonu, Aresztowany wlaściciel mie- 
szkania nie przyznał się do zbrodni, jed 
nak gdv mu 
pem znalezioną: łuskę — przyznał się 
natychmiast. 

Specjalny rozdział nauki zaimuje 
chemia doświadczalna. Egzaniinowany 
uczeń musi w ciągu kilku minut zbadać 
skład chemiczny każdej plamy na ubra 
niu. a między innemi stwierdzić. czy 
plama z krwi pochodzi z krwi zwierzę” 
cej, czy ludzkiej. (sb). 


pokazano pod mikrosko-| 


|śniadaniu śpiewać: co w Stanach Zied- 


noczenych uważane jest-za złv omen. 

Ponadło klub posiada kilka czarnych 
1kruków i przed wejściem do loxalu pu- 
szcza się kota. aby przebiegł każdemu 
członkowi klubu droge. Na piatkowych 
seansach tłucze się i łamie zakupione u 
„różnych czarnoksiężników „cudowne“ 
amulety, których zniszczenie ma rzeko* 
mo sprowadzić nieszczęście. Mimo, iż 
robią oni wszystko „na opak“ cieszą się 
jak dotychczas. dobrem zdrowiem i tem 
wlaśnie wykazują _ bezpodstawność 
wszelkich zabobonów ! przesadów, (sb) 


Galeria dziwaków i półgłówków, 


którzy zdobyli ponułarność w dzielnicy łacińskiej Paryża 


W dzielnicy laciiskiej w Paryżu, 
gdzie meszkają sami wemal poeci. lite- 
raci, artyści, malarze spotkać można 
dziwaczne typy: zwracające ogólną u- 
wagę. Wśród biaci artystycznej ne 
brak jednak ludzi, którym... brak jed- 
nej klepki w głowie. 

Ci nazwijmy ich bez ogródek. „war- 
Jaci" szukają tutaj równ'eż popularno- 
ści ł sławy. Jeduym z takich, znanych. 
wszystkim niemal mieszkańcom Pary* 
ża. dziwaków jest wiuczny wędrowiec 
„lgnatio* pochodzący z 
miasta w Hiszpanii. Studjował on nicg- 
dyś prawo, porzucił on jednak swoje 
studja: gdyż wpadł w obłęd reliwjny. 

Asceza jego z czasem przybrala_ta- 
kle formy. że prawie nie nie jadł I cią- 
gle się biczował, Strój lznata odrazu 


rzucał się przechoduiowi w oczy- Nosił : 


on na głowie czapeczkę  klowna z 
dzwonkiem, spodnie sięgaly mu do ka- 
lan i zwieszały w strzępach. na norach 
miał olbrzymie kwadratowe pantofle i 
nosił stale przed sobą dużą czerwoną 
chustę. 

W takim stroju 
dłuższy czas po ulicach Sałamanki, aż 
przybył do Parvża. gdzie Odrazu stał 
sle popularna postacią w dzielsicy arty- 
stów. Byl on stałym bywalcem znanej 
kawiarni artystvcznei „Rotonde“ na 
Montparnasie« gdzie nawłazal przyjaźń 
z wielu podobnymi do siebie tynkami. 

Któregoś dnia. gdv Ignatio wszedł 
do Potomdv, dwie siedzące tam nannv 
ze Skandvnawji zaczeły nśmiechać sie 
1 mrugać da niego załatnie. Podztałato 
to na biednego Ienatia fak wybuch wul- 


kann.W menieniu oka zerwał on reszt 


ki swezn odzłenia I rnznaczał on jakieś 
dziwaczne nasv. wzhudzołac oqólrą 
wesołość, W końci został on przez 
policje ndesłanv dn Slamanti. edie 
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Ucz oświetlon 


i 


|Riemrelacyjny wynalazek angielskiego inżyniera| zosta 


| Dzienniki angielskie donoszą o no- 
wem rewełacyjnem odkryciu, w dzie- 
|dzinie elektryczności. W swoim czasie 
takim punktem przełomowym w tej 
dziedzinie było wynalezienie lampy 
elektrycznej przez Edisona. Zastosowa- 
nie elektryczności dla oświetlania wy- 
wołało w całej technice przewrót. 

Od czasu jednak tego wynalazku 
lampa elektryczna pozostała w istocie 
swej budówy niezmieniona. Pod wpły- 
wem prądu elektrycznego zarzy się 
drucik. który daje światło. 

Obecnie pewien młody inżynier an- 


Salamawki, | 


oddany został do szpitala wariarów. 

Niemn'ej popularnym typem była 
„madame Zuzanna“, znana powszeclinie 
jako pani z Odciętem uchem. Była ona 
żoną bogatego ziemianina z południowej 
Francji. Uciekłą z domu z pięknym 
szojerem swego męża. Gdy jednak po 
pewnym czasię uległa ona wdziękom 
jak egoś przygodnego młodego czło- 
wieka i szoier-kochianek złapał ją na 
garącvm uczynki: 
prawe neho. 

Pani Zuzanna przybvła do Paryża 
i tutaj założyła sobie salon modniarski. 
Dzięki swojej niezwykłej urodzie i wiel 
kiemu temperamentowi byta ona wiecz- 
nie otoczona. rojem w'elbicieli i kochan- 
ków, rekrulujących się z cyganerji pa- 
ryskiej. 

Aby ukryć brak prawego ucha pani 
Zuzanna nosiłą state jeden wielki kols 
czyk, po pewnym czasie kniczvki takie 
stałv sie modse w cnłvm Paryżu. 
| Pewnego razu ma balu jeden z jej 
wielbicieli nraznał coś jej szennąć na 
j ucho. odsłonił on wówezas włosy iknl- 


niu skanstatował u pięknej Zuzanny 
brak jedn=go ucha. 
!_ Sensacia ta szybka rozniosła sie po 
Parvżu i Zuzanna stała się jeszcze bar- 
dzieł popularna. 
Paryżanie przenndnią za wszelkiego 
rodzaju woskowemi figurami i dlatera 
różne nanontika cieszą się nfhrzymia 
frekwencją zwiedzajncvch. Właściciele 
nanoptików dorabiali się często mająt- 
ków, 
Niefnki Dar. ezłówink rlesnelna ro. 


l 


uciął jej z zemsty, 


| ożenił. 


|kliwością otaczał Diar lalkę tancerki 
zwancj „Joul stroil on ja w najwizk- 
niejsze suknie i błyskotki i wieraz na- 
miętnie całował jej bezkrwiste i zimne 
wargi, Oraz glaskał jej lniane włosy. 
Żona Diara slała się zazdrosna o tefi- 
gurę i pokryjomu chciała ją rozbić. 
Gdy Diar zauważył to. wpadł. w taki 
Szał. że cliciał zabić żone, Na ej krzy- 
ki zbiegli się sąsiedz którzy wezwali 
również policję, W międzyczasie jed- 
nad Diarowi udało się zbiec. zab erając 
ze snhą lalkę tancerki. 

Pelna tajemnic była niejaka «Swlta- 
jna” — tancerka orjeńtnlnu: K'erej za” 
gadka życia nie z”stała nigdy rozwią- 
(zara, Przehywała ona przej dłuższy 
czas w towarzystwie najgorszych mę“ 
[tów podziemnego Paryża: niz przeb'e- 
rajac w kochanka.h. Kuóregyś dnia naj- 
niespodzian'ej zawiła się sma nad wy- 
raz bogato i elegancko ubrana w Ro- 
| tondzie i zachowywała się jak pruwi 
cjonalna cnotliwa gaska. 

Gdy brała ona udział w jakiejs za- 
„bawie, w momencie podnie enia. kloka- 


włóczył się przez czvk i ku swemu najwietszemu zdumie ła zazwyczaj przed kažuvm przygod- 


faym jei parinerem zaklinając go w rzew 
nemi lzami w oczach, aby się z ną 
Jedni Iwieidzl: że brak jej 
klepki w głowie. tun' nat miast utrzy* 
mywali. że udaje sma Ś viadomie war- 
jatkę Ciekawvin przyt«m fest fakt, że 
w czasie różnych lbacy i piiatyk ge 
dy nie upiisła sie. udawała zazwyczaj. 
że pije w rzeczywistośc jednak lała 
a ¿awartość swoich kailszków pod 
s 


Występowała ona przez dłuższy czas 


zumu bvł zakochany w woskowych f-|w jednym z najwytwornejszych kaba- 


gurach. Wwsnecjaliznwał sie on w wv-|retów Parvża, i razle któregoś dnia 


rahianiu figur wnskowrch 
zbrodniarzy i żałażył sobie nanontierm 
w dzielnicy łacińskiej. Szczerńlna tros- 


e będą nemem 


rzyć równicż światło białe. 


stvnnvwh | znaleziono ją martwą w otelu, S.kcja 
pw 


łok wykazała zatruc'e. 

W dzielnicy łacińskiej gdzie Sultana 
bardzo popularna,  gruchneła 
wieść, że została ona otruła odvż była 
pono szpłegiem I pracowała łedroczeń- 
nle dla kilku naństw. W roku 1925 huła 
Afrvce nałudniowej w Tun'sie. wdzie 
la podejrzana o szpiegostwo na 
rzecz Italj,  Bvła nna także znana w 


Jak wiadomo, wewiatrz rur neono- | miastach portowych Morza Śródziem- 


wych znajduje się gaz. który pod wpły 
wem wysokiego napięcia świeci. 


pracuje przy normalnym prądzie miej- 
skim t daje potoki białego światła. Już 
|obecnie fabryki angielskie 
do wytwarzania tych lamp a zastosowa 
nie ich zmieni zupełnie wygląd miesz- 
kań i ulic. 

Lampy neonowe zużywają bardz 
mało światła. tak że bedzie je możn. 
zainstalować na ulicach w wielkich ilo- 


jej 
a 


przystąpiły 1 


nego. Sultana mówiła biecle iervLiem 
arabskim. greckim, włoskim, francus- 


Wynaleziona obecnie rura neonowa| Kim. znetelsk'm i hisznońskim. 


W Paryżu szukała ona zazwyczaj 
towarzvstwa wvższvch urzednitów pn 
gielskiej aueroratvki. Po śmi»rci zna- 


ezióna u niej nosznnst tureski, prad 
tnreckł twierdzi! iednak, że poe""»rt 
ten był sfalszowany. Yes, 


j 
ii 


oddziale anatomicznym znaleźć można | gielski wynalazł ..wieezna" lamnę elek- 
odrąbane części ciała ludzkiego, członki tryczną, która daje jasne białe światło. 
oilar jakiegoś zbrodniarza. pokrajane mimo. iż wewnątrz jest pusta, Lampa 
nożem, oraz zdruzgotate czaszki. Poza ta została zbudowana na wzór znanych 
mikroskopem. najważniejszym instru-jrur używanych do reklam nennowych. 
mentem pomocniczym jest aparat foto- Reklamy neonowe daja iednak światło 
graficzny. W szkołe policyjnej znajduje kolorowe, a obecnie udało się wytwo- 


«będą zredukowane do minimum. (sb). 


ściach bez powiekszenia kosztów oświe 
tlenia. Pozatem lampy te nie psują się. 
albowiem niema w nich owego druciku. 
któryby mógł sie brzepalić. 

| W mieszkaniach bedzie widna jak 
w dzień. mimo. 1$ knszta oświetlenia 
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(racovia--MakKabi 7:0 (2:0, 


$d 


2:0, 3:0 


Wysokocyfrowe żwycięstwo mistrza Krakowa 


Cracovła po stracie dwuch punktów 
ze Sokołem zabrała się poważnie do 
końcowych rozgrywek, zwyciężając 
ZE K.T.H. 4:0: ostatnio zaś Makkabi 


:0. 

Zawody z Makkabi stały na wyso” 
kim poziomie — hokeiści Cracovii czu- 
jac, że mistrzostwo Okregu jest poważ- 
nie zagrożone wnieśli do tych zawodów 
dużo zapału ! ambicji, wykorzystując 
każdą nadarzającą się sposobność i gra- 
jąc bardzo ofiarnie, Prym jak zwykle 
wodzą nadal obaj olimpijczycy do klór 
rych pomału dostowywują się pozostali 
gracze, z których tak Czarnik jak i Bal- 
cer wybijają się na pierwszy plan. 

Atak Cracovii coraz więcej zaczyną 
kombinować grając dużo zespołowo l 


strzelając bardzo często. Do DOZÍOMU | ESSAAT EE EO SEJNY E EE b 


Tenisiści bigi jadą do Sztokholmu 


linji ataku, nie może jakoś dostosować 
się obrona która mimo, że na ostatnich 
zawodach nie była złą: jednak wykaza- 
ła dużo: błędów taktycznych: Bramkarz 
Gęsłor, jest coraz lepszy, wkracza szyb* 
ko | odważnie a co najważniejsze — 
wyzbył się nerwowości, 

Drużyna Makkabi, wygląda na prze” 
męczoną częstemi zawodami, a najlep- 


szy jej gracz Cenzor, jest dziwalę nie- | holmskiego klubu tenisowego 
Jak dotąd niezty bram- |jeżdżają z Warszawy w dniu 1 lutego 


dysponowany. 


„tacji Gjsiora, miebezepteczeństwo mija. 
wW peyħym momencie Nowak odebra w- 
szy kfżek, mija po kolei wszystkich 
| 5-clu po strzela silnie z bliska dor 
lem ifizyskuje 4-tą bramkę (hat-trick). 
W trzeciej tercji Makkabi nie kapi- 
tulujęi stara się wynik poprawić. chcąc 
uzystać honorowego gola, je inak prze” 
{suniy na chwilę do obrony Nowak wy 
|lapue krążek: prowadz! przez całe lo- 
dowsko, mija trzech przeciwników, cd- 
dają silny strzał 1 5:0! Przeboje jego 
wzłudzają w publiczności zachwyt. 
oning robi swoje, Nowak strzela, 
pofaje, odbiera, wreszcie jeden z jego 
pięknych przeboi i Cracovia prowadzi 
6:0. W pewnej chwili Marchewczy 
l zderza się z przeciwnikiem 1 schodzi z 


| 


Sekcja tenisowa Legja, najbardziej | będą z Najuchem, 
suchliwa nasza organizacja tenisowa, sli szwedów. Następnie możliwem jest, że 


toru z lekką kontuzią. r 
Odtąd za cały atak pracuje Nowal 
lecz wszystkie jego podania 1 doskona 


Uczestnicy raidu 
automobilowego 


przybyli do Monte Carlo 
Wczoraj przybyło do Monte Carlo, 
które stanowi metę wielkiego gwiaździ- 
ję, | stego raidu automobilowego, 75 zawod* 


ję jników, z których — 64 w czasie prze- 


wyrobione pozycje — nie znajdują u | P'S=nyr= 


współgrających zrozumienia. W_ drugiej 
połowie trzeciej tercji. atak Cracovii 
przynosi jej 7-mą bramkę strzeloną 
przez Trytkę, który dobił strzał Balce- 
ra. Cracovia po tym zwycięstwie wy- 
szła na czoło tabeli mając równą ilość 
zdobytych punktów ze Sokołem (po 6) 
jednak o dwa mniej stracone, 

O tytule mistrza  zadecduje mecz 
Cracovia—Sokół, w niedzielę, 29 b. m. 

Sędziował p. Breuer, który nie orien- 
tuje się w spalonych. Publiczności oko- 
ło 1500 os 


obecnym trenerem 


nalizowała wyjazd swoich czołowych ra prosto ze Sztokholmu pojadą zawodnicy 


kiet do Sztokholmu, 
Na zaproszenie kaka sztok- 


karz Bergler, ostatnio opadł we formie,  dwajzawodnicy Legii: Tłoczyński i Witt 


ponosi on też dużą winę yrzegranych 
meczów. 
Początkowe momenty nie znamiono- 


man, którzy w dniach 4 i 5 lutego roze- 
grają w stolicy Szwecji mecz z reprezen 
tacją AJK. Maks Stolarow obecnie nie- 


wały wcale tak wvsoklej przegranej | dysponowany fizycznie do Sztokholmu 


Makkabi, która przez Cenzora częsta 
atakuje | strzela — atak Cracovii nie 
może obięchać dobrze grającej obrony 
toteż Marchewczyk próbuje strzelać z 
daleka, Jeden z Jego silnych strzałów 
oddanych z 20 m. grzęźnie w siatce, 
mimo obrony Berglera. "Pó obustróhe' 
nych ck JP Nowaka uwień 
czony zostaje zdobyciem druciej prami 
ki. Piękne kombinacje RA WEW 
Marchewczyk wyłapuje obrona, a silny 
strzał Nowaka, broni na samej linji 
bramkowej Bergler. 

Tuż po zaczęciu drugiej tercji, Nor 
wak po pięknym przeboju, oddaje silny 
strzał z lewej strony, uzyskując w sam 
górny róg trzecią bramkę. Cracovia 
„nabiera gazu“ atakuje ! strzela, lecz 
strzaly albo mijają cel wzgl. Hron! Berg- 
ler. W tej tercji obrona Cracovii popel- 
nia szereg błędów. dzięki jednak orien- 
CESAS TT DYST ORO A EEE 


Wiffman w szeregach 


Legfi warszawskiej 
Czwarta rakieta Polski, Ernest Witt- 
man, w związku ze swojemi zajęciami 
zawodowerni, przenosi się na stałe do 
Warszawy. 
W związku z powyższem, Wittman 
wstąpił dlo sekcji tenisowej Legii. 


Wiadomości hokejowe 
i narciarskie. 


W: środę wieczorem w meczu hoke- 
lowyna o mistrzostwo okręgu łódzkie- 
go UJnion — Touring pokona! SKS 


(Zgierz) w stosunku 4:0 (1:0 1:0 1 2:0). | 


Na onegdajszem zebraniu zarzą- 
du Polsk. Zw. Hokeja Lodowego zde- 
cydtywani ze względów zasadniczych 
odrzzucić prośby klubów Czarni (Lwów) 
i Kr ynickiego TH w sprawie dopuszcze* 
nia, ich dodatkowo do mistrzostw Pol- 
ski, które odbędą się w Krynicy w du. 


1-—6 lutego. 
— Słynna amerykańska drużyna to- 
leeja  Masachusetts Rangers gościć 


tma w Polsce w dniach 11 i 12 lutego. 
Drzyczem projektowane są mecze w 
Katowicach oraz w Krakowie lub Kry- 
laicy: 

— Po mistrzostwach Polski wszy* 
scy czołowi hokeiści polscy wezmą u- 
dział w obozie treningowym przed wy- 
jazdem na mistrzostwa Europy. 

— Na ostatniem zebraniu Rady Nar- 
ciarskiej w Zakopanem ustalono ter- 
min moe*reostw narciarskich Polski na 
4 zA Mtego 


nie pojedzie, 

Prawdopodobnie po skończonym tur- 
nieju obaj nasi tenisiści pozostają przez 
tydzień w Sztokholmie, gdzie trenować 


nasi do Berlina, gdzie wezmą udział w 
projektowanym meczu tenisowym Berlin 


„LK. wy: | Warszawa. 


b 
W dniach 4 i 5 lutego rozegrany zo- 


Z liczby powyższej tylko około 10 
zawodników, przeważnie irancuzów, pre 
tendują do pierwszych miejsc, 

Zawodnicy oświadczyli przedstawi= 
cielom prasy, że raid tegoroczny odbył 
się w wyjątkowo ciężkich warunkach 
atmosferycznych 


Tanisiści niemieccy 
walczyć będą w maju 
w Warszawie. 

Sekcja tenisowa warszawskiej Legii 
zakontraktowała już mecz z klubem 
erlińskim Rotweiss na połowę maja w 
Warszawie. W barwach gości wystą- 
pią m. in. znani gracze Prenn i Cramm, 


Walasiewiczówna 
w sekcji 


tenisowej Legii 
Jak się dowiadujemy, słynna nasza 
biegaczka Stanisława Walasiewiczówna, 
zamierza na wiosnę zabrać się do sportu 
tenisowego i w tym celu zasili NIL 


stanie w Sztokholmie mecz tenisowy po | członków sekcji tenisowej W.K.S, Legii. 


między tenisistami warszawskiej Legji: 
(Tłoczyński i Wittman), a reprezentacją 
największego tenisowego klubu sztok= 
holmskiego A.LK, 

Z ramienia A. I. K, walczyć bedą: 
Schroeder i Soedderstroem, 


„ióralców-Lwów 


, HRiedzymiastowy mecz temisna stalowego 
Międzymiastowe zawody tenisa sto- | stąpi w sobotę dnia 28 bm. 9 godz. 3:15 | W pierwszych rundach polak znacznie 
lowego powyższych miast rozegrane | popoł. skąd drużyna wyjedzie do Tar- przeważał, w 5-tym starciu Ramey 
"owa, gdzie odbędą się również między- |słania się na nogach, a w 6-tej rundzie 
miastowe zawody: Kraków — Tarnów, | zapoznaje się kilka razy z deskami. 


|zostaną w niedzielę, dnia 29 bm. we 
Lwowie. Kapitan związkowy Krakow- 
skiego Okr. Związku Tenisa Stołowego 
p. Mgr. Horowitz wystawił następującą 
reprezentację Krakowa: Szumilas, 
Herbst i Żak NME Zysman i Majer- 
czyk (Hagibor), Rothman 1 Herman 
(Makkabi). 


| Wyjazd reprezentacji Krakowa na- 


| 


a stamtąd wprost do Lwowa. 


Klęska Rana w Nowym 
Jorku. 


Wczoraj odbył się w Detroit mecz 
bokserski pomiędzy Edwardem Ranem 
a lżejszym o 6 funtów Wesleyem Ra- 
mey'em. 

Zwyciężył zdecydowanie na punkty 
po 10-rundowej walce Ramey. 

Walka miała dramatyczny przebieg 


Wysiłek ten musiał bardzo wyczer 


Należy się spodziewać że drużyna |pać Rana i w następnych rundach za“ 


krakowska dołoży wszelkich starań 


znacza się bezapelacyjna przewaga 


aby ż tych ciężkich zawodów we Lwo- | Ramey'a. któremu też przyznano zwy- 
wie wyjść z zaszczytnym wynikiem, 1 | cięstwo na punkty. 


zrewanżować się za ostatnią porażkę, 
oniesioną w Krakowie w stosunku 3:4. 


Zawody narciarskie 
o oliznakę sprawności P.Z.N-u 


W niedzielę, dnia 29 bm. odbędą się 
w Kiakowie zawody narciarskie o od- 
znak sprawności PZN-u urządzone sta- 
raniem Sekcji narciarskiej ŻKS Makka- 
bl. Zawody odbedą się w Lasku Wol- 
sklm qa trasach: 12 klm. dla panów,. 9 
klm. dla juniorów 1 8 klm. dla pań. Start 
dozwdony też nicstowarzyszonym. — 
Opłata startowa zł. 1.50 od osoby i bie- 
gw dla młodzieży szkół średnich zł, 1.30 
Kaucja za numer zł. 0.50. Wpisy przyj- 
muje slẹ miedzy 19—20 wiecz. w lokalu 
przy ul. Jagielońskiej 10, Odprawa za- 
wodników 1 badanie lekarskie w sobotę, 
28 bm. w sali ośrodka wychowania Fiz. 
przy ul. Zwierzynieckiej od godz. 18— 
19, Porzadek na trasie utrzymywać bę- 
dą funkcjonarjusze P.U.W.F. 


Komitet kultury 
fizycznej 
powstał w stolicy 


Magistrat m. Warszawy, powoła! 
życia miejski Komitet Kultury Fizycznej 
w którym ześrodkowana zostanie dzia- 
łalność miasta w zakresie wychowania 
fizycznego. 

Przewodniczącym komitetu jest pre- 
zydent miasta. Komitet ten współpraco- 
wać będzie ściśle ze Stołecznym Komi- 
tetem W, F. oraz z okręgowym urzę- 
dem w. f. Organem wykonawczym miej- 
skiego komitetu kultury fizycznej jest 
sekcja w. É i higieny szkolnej przy wy- 
|dziale zdrowia publicznego Magistratu. 


t do|w 4 rundzie. 


Walne zebranie P.Z.M. 


Dnia 5 lutego odbędzie się w War- 
szawie doroczne Walne Zebranie Pol- 
skiego Związku Motocyklowego, w któ- 
rem wezmą udział również delegaci 
klubów okręgu łódzkiego. 


Porządek zebrania został ustalony 


następująco: 1) Wybór prezydium. 2) |*9"* 


Stwierdzenie mandatów i obliczenie ilo- 
ści głosów, 3) Odczytanie protokółu 4) 
Sprawozdanie Zarządu: ogólne, finanso- 
we, sportowe i turystyczne. 5) Sprawor 
zdanie komisji rewizyjnej i komisji dy- 
scyplinarnej, 6) Plan prac, 7) Zatwier* 
dzenie budżetu ną r. 1933 1 wnioski Za- 
rządu: organizacja turystyki. skreśle- 
nie klubów | umorzenie zaległości za 
lata 1930 ! 1931. 8) Zmiany statutu. 9) 
Wnioski członków PZM i 10) Wybory 
nowych władz. 


Porażka polaka 
w Paryżu 

Dobry bokser Polski wagi ciężkiej 
Casimir stanął dą walki z argentyńczy- 
kiem Parille į został znokautowany już 
Parille jest pięściarzem 
wysokjej klasy | po zwyciętwie nad po 
lakiem otrzymał odrazu szereg Ponęt- 
nych ofert. 


Nowy rekord 
światowy w pływaniu 


W Brunświku ustalił Schwarz nowy 
rekord światowy w pływaniu stylem 
klasycznym na 500 mtr. Czas Schwar- 


za wynosi 7:33.1 i jest o 3,7 sek. lepszy |isku. Za swój występ zainkasowałą Di- 


od rekordu Reingolda. 


Łodzianie sędziami ` 
międzynarodowymi. 


W ostatnim komunikacie PZLA w 
kazały się nominacje na międzynarodo- 
wych sędziów  lekkoatletycznych- 2 
pośród sędziów łódzkich sędziami mię: 
dzynarodowymi lekkoatletycznymi z0- 
stali pp, Kordasz, Lindner, Sztark t B; 


Dwudniowy kurs . 
narciarski Jutrzenki 


Sekcja narciarska R.T.S. Jutrzenka 
urządza w sobotę i niedzielę kursa nař- | 
ciarskie dla początkujących i zaawanso- | 
wanych pod fachowem kierownictwem 
w Lesie Wolskim. r 

Opłata dzienna zł. 0.50 od członków 
zł. 1— od nieczłonków. Zbiórka w $ø- 
botę o godz, 9.30 pod Salwatorem, zaś 


w niedzielę o godz. ay Esplanadą. 
Zgłoszenia przyjmuje H. Better, Kra- 
kowska 49, tel. 114-49% codziennie od 


godz, 1—3 popoł. 


Amerykanka Difriekson 


startowała w barwach drużyny 
zawodowej 

Podwójna mistrzyni olimpijska z Lo 
Angeles, słynna lekkoatletka amerykań 
ska, Babe Ditrickson, miała w 
dniach pierwszy swój start jako zawo 
niczka zawodowa. 

Startowała ona mianowicie w meczt 
koszykówki w drużynie „Brooklyn Yan- 
kees" i była najlepszą graczką na bo- 


( 


trickson okrągłą sumę 400 dolarów. 


Przygody Azor 


EXISRESS 


Wesoły rysunk rysunkowy film „Expressu“ 
ET Deria VI-ta 


w której mowa o bajecznych skarbach 
i lampie czarnoksięskiej. 


Posłuchajciet.. O Azorze 
Cała mówi już Europa, 
Bowiem Azor skarbów szuka 
I ogromny dół wykopał! 


Znalazł lampę czarnoksięską, 
Która słabo wprawdzie świeci, 
Ale za to szybko spełnia 

Wszystkie prośby psów i dzieci. 


Spójrzcie, spójrzcie co za cuda... 
Ledwo wyrzekł życzeń słowa, 
A tu stolik już nakryty 

I libacja jest gotowa! 


AŻ ni z tego, ni z owego, 
Niewiadomo z iakiej strony 
Przybył szary, bury niedźwiedź, 
Gość zupełnie nieproszonyl 


Oto zjawił się już kelner 

(Po kim strój ten odziedziczył?.. 
I zniżając głowę, pyta 

Czego Azor sobie życzy. 


Azor jedno ma życzenie: — 
Śledzik, rybka, ciastka, wino, 
Dwa beisztyki, kartoielki, 
Wreszcie — kompot z leguminą! 


SU. 


Taka walka to nie żarty, 
Niedźwiedź to potężne zwierzę, 
Azor wolałby odrazu 

Nie zaczynać, mówiąc szczerzę... 


— Panie starszy! — woła Azor — 
Daję panu kawał śledzia 

I befsztyki, ale proszę, 

Weź pan [TT stąd niedźwiedzia! 


Kelner nie był w ciemię bity, 
Chcąc uniknąć ambarasu, 

Szepnął tylko Azorkowi: 

— „Pan wybaczy, nie mam czasu”... 


Ale dob tak się stało, 

Kelner sądził, że jest cwany, 
lecz zwierz rzucił się na niego, 
Azor był uratowany! 


Znów swą lampę czarnoksięską 
Bez wielkiego” zrałazł trudu, 
Ale lampa już nie chciała 
Pokazywać żadnych cudów. 


Tak więc przepadł Śledzik, rybka, 
Ciastka, wino, legutnina... 
Trudno... Bo cóż mogła zrobić 
Mała, biedna, głodna psina?... 


| Codzienna nowelka Expressu“, 


Niebieski hkapelwsz 


Luiza Lacornette, popularna pary- 
ska tancerka rewjowa, spędziła ze swą 
przyjaciółką, Ireną, prawie dwie godzi- 
ny. Rozmawiały o najrozmaitszych 
sprawach, przedewszystkiem oczywiś- 
cie plotkowały. 

— Twój nowy, niebieski kapelusz 
jest zachwycający — odezwała się w 
pewnej chwili Irena, — Wyglądasz w 
| nim, jak dziewiętnastoletnia panienka. 

W żadńym kapeluszu nie było ci tak 

do twarzy. 

— Niebieski kapelusz... — roześmiała 
się tancerka. — Niebieski kapelusz... 
y ty wiesz jaką rolę on odegrał w 
mojem życiu? Gdyby nie niebieski ka- 
pelusz, oczywiście nie ten, ale inny, być 

może nigdybym nie została tancerką i 

prowadziłabym ciche, skromne życie. 

Kto wie, czy nie byłabym szczęśliw- 

sza? Czasem jakiś mało znaczący 

przedmiot decyduje o losach człowieka. 
— To ciekawe — zainteresowała się 
Irena. — Opowiedz mi o wszystkiem, 
przecież do tej pory nic prawie nie 
wiem o twojej przeszłości. 
Luiza zapaliła papierosa. 
— A więc słuchaj — rozpoczęła. — 
= chodzę z rodziny robotniczej. Ojciec 
ói pracował w fabryce metalurgicz- 
ei. Był to pijak i awanturnik, który 
tale, bez żadnego powodu, znęcał się 
ade mną i dwiema mojemi młodszemi 
śostrami. 
p Nie lubiłam go i starałam się jaknaj- 
wcześniej się uniezależnić. Gdy miałam 
"zesnaście lat, otrzymałam posadę w 
rielkim magazynie koniekcyjnym. 


Prenumerata: Z kosztami przesyłki pocztowej zł. 3 gr. 50 miesięcznie 


; 


Byłam dziewczynką na posługi. Od 
rano do późnej nocy biegałam po mieś- 
cie, spełniając najrozmaitsze polecenia. 

Mój przyjaciel, którego w tym cza- 
sie nawet uważano za mego narzeczo- 
nego, nazywał się Maurycy. Pracował 
w jakiejś fabryce i również niewiele za- 
rabiał. 

Nie cieszył się on zbyt dóbrą opinią 
i podobno swego czasu był na utrzy- 
maniu u jakiejś starszej kobiety. 

Nie wiedziałam jednak o tem. Prócz 
Maurycego miałam wówczas jeszcze 
wielu innych adoratorów, a nawet 
zwracałam uwagę moich szefów. 

Byłam bardzo ładna, zgrabna i świe 
ża, nic więc dziwnego, że mężczyźni 
ciągle mnie zaczepiali. 

Zdarzało się bardzo często, że gdy 
wieczorem sama wracałam do domu, 
eleganccy panowie, których nawet nie 
znałam z widzenia, zwracali się do 
mnie z niedwuznacznemi propozycjami. 

Jakiś starszy, wytwornie ubrany 
mężczyzna, któregoś wieczoru zaczepił 
mnie przed jakąś wystawą, którą z cie 
kowością oglądałam. 

— Dostaniesz 500 franków — rzekł 
— uśmiechając się do mnie — jeśli pói- 
dziesz ze mną. 

500 franków! To przecież była wów 
czas dla mnie zawrotna suma! Zara- 
białam około 100 franków miesięcznie. 

Oczywiście odrzuciłam tę propozy- 
cię. Właściwie nawet jej nie odrzuci- 
łam tylko poprostu uciekłam do domu. 

A później, to znaczy po kilku tygo- 
dniach, poraz pierwszy ujrzałam nie- 


bieski kapelusz, który w mem życiu 
odegrał tak ogromną rolę. 

Działo się to w maju. 

Wracając do domu, zatrzymałam się 
przed witryną jednego z magazynów 
mód. Na wystawie znajdowało się kil- 
kanaście najrozmaitszych kapeluszy. 
A wśród nich jeden, niebieski, od któ- 
rego nie mogłam oderwać oczu. 

Kupić go? Ależ o tem w tych cza- 
sach nie mogłam nawet marzyć. Kosz- 
tował z pewnością prawie tyle, ile wy- 
nosiła moja miesięczna pensja. 

I od tego dnia, każnego wieczoru, 
zatrzymywałam się przed wystaw 
spoglądając bardzo długo na ni 
kapelusz. Przynajmniej tego mi nikt AE 
mógł zabronić. Nie myślałam już o żad 
nych sukniach, pantoflach, czy kostju- 
mie. Niebieski kapelusz poprostu zać- 
mił wszystko. 

Gdy pewnego wieczoru stałam za- 
dumana przed witryną, usłyszałam tuż 
za sobą jakiś męski głos: 

— Ładne kapelusze, prawda panie- 
neczko? 

Odwróciłam się natychmiast. To był 
ieden z moich szefów, kierownik dzia- 
łu jedwabnego, który już od: dość daw- 
na mnie wyróżniał. 

— Wszystkie są ładne, — odpowie- 
działam mu z uśmiechem. — Ale najła- 
dniejszy ten niebieski. 

— Doprawdy, wyglądałabyś w nim 
bardzo ładnie — rzekł. — Chcesz, to ci 
go kupię? 

Odrzuciłam stanowczo i tę propo- 
zycię. 

Wieczorem, gdy opowiedziałam o 
tem Maurycemu, począł mi tłumaczyć É, 
że niesłusznie postąpiłam. Uważał, 
nic by nam nie szkodziło, gdyby jakiś 


Ogłoszenia: yi 


najmniejsze zl. 1.50. Poszukiwanie pracy: 


zamożny człowiek niego mnie spierat 
materialnie. 

Ogarnęło mnie niesły'chane oburze- 
nie. Tak mówił mój narzeczony, czło- 
wiek, którego w pierwsziym rzędzie po 
winna była oburzyć propozycja mego 
szefa! 

Gdy następnego wieczoru znów za- 
trzymałam się przed ma'gazynem, na 
wystawie nie było iuż nieibieskiego ka- 
pelusza. 

Widocznie go sprzedano — po- 


myślałam. 4 

Nagle, jak z pod zierni, wyrósł 
przede mną mój szef. 

— Niema już niebieskiegto kapelu- 


sza, prawda? — rzekł wesoło. — Nie 
bój się, moje dziecko, nie sprzeedano go. 
Kazałem ten kapelusz odłożyć:. Może 
wejdziesz ze mną, to go przymi erzysz. 

— Przymierzyć przecież mnogę — 
pomyślałam. — W tem niema 4jeszcze 
nic zdrożnego. 

1 weszłam z nim do sklepu. 

Kapelusz był rzeczywiście im ponu- 
iący. Wyglądałam w nim nadzwy 'czai- 
me. 

Gdy zauważyłam, że mój szef 0 wy- 
ciąga z kieszeni pieniądze i płaci ka- 
sierce, nie potrafiłam już  zaprote:'sto- 
wać. Poprostu nie starczyło mi ssily 
woli. 

Mój szef oczywiście nie był bez jin- 
teresowny. Musiałam pójść do niego. 

A gdy później wieczorem wróciła m 
do domu. przed lustrem mierzyłam no: - 
wy kapelusz i zalewałam się gorzkiemi” 


łzami. 
Po szefie, przyszli inni. Z Maury- 
cem zerwałam zupelnie. 
Po kilku latach włeszcie zostałam, 
tancerką... 
Tłum. D. 


ie 50 gr. za wiersz miiimetrowy (na stronie 4 szpalty)ł 
40 zt. za wiersz milim. 


Drobne: za słowo 15 groszy, 


za slowo 10 groszy. naimniejsze zł. 1.20. 
ia: Łódź. Piotrkowska 49. 
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